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Benedykt a W oyczy ńskiego
odbędzie się nabożeństwo żałobne dn. 5 maja o g. 7 rano 

w Kościele po-BernardyńsKim.

O czem zawiadamiają
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żona i rodzina.
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Spółdzielczy Bank dla Handlu 1 Rzemiosł
(z ogr. odpow.)

w Wilnie, MICKIEWICZA 7, teł. 201.
Załatwia wszelkie operacje bankowe.
Przylmuje wkłady na książeczki oszczędnościowe 1 na r-ki czekowe

na najwyższe oprocentowanie.
Wydaje pożyczki przemysłowcom, handlowcom, rzemieślnikom i podmiej

skim rolnikom. Załatwi? inkaso, licząc najniższe stawki prowizyjne. 1273-2
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Wybory francuskie.

l o s y  l-Ej ńlasy PoIsHlei Loierii Pafistwowej
H. I I I  m  Zamkowa ,

Główna wygnana 7 0 0  0U0 zł.
Ponadto wygrane: 1 na 400.000 zł. *= 400.000 złotych

: 1 ,  300 000 zł. =  300.000 złotych
2 po  100 000 zł. =  200 000 zło tych
2 , 80.000 zł. 160  000 złotych
2 „  75 000 zł. <=» 150.000 złotych
2 „ 70 000 z ł =» 140 000 zło tych
3 .  50 000 zł. «= 150 000 zło tych
2 „ 40 000 zł. =  80 000 zło tych i wieie innych

Co drugi los musi wygrać! O gólna su m a  w ygran . o ko ło  24 m iljon. zł- 
Ceny losów: losu—zł. 10.— ; Va losu—zł 2C.—; */* los—zł. 40.—

Na zamówienia wysyłamy natychmiast losy oryginalne, załączając plan gry 
i nasz blankiet P K, O, na bezpłatną przesyłkę nalezytości.______

W .em mtejgBB wycięć i wypełnione p rnału t nam w I ście.

Marta zamówień W. K
K. GORZUCHOWSKI, Wilno, Zamkowa 9.

Niniejszem zamawiam do 1 ej klasy Państw. Loterji Klasowej:
.................... losów c a ł y c h ............................ po Zł, 4C.—-*
................... p o łó w e k  ?o  Zł. 2ó.—
 . ćwiartek  ............................... po Zł. 10.—

Naleiytość Zł....................... uiszczę po otrzymaniu losów blan
kietem P. K. O., przez Firmę do losów dołączonym.

Imię i nazwisko------------------- ----------- -------------------------------
Dokładny adres .....................................   ...... 1341-0

Ostatni m  pobyli króla aigaóskiepo w Polsce.Rok bieżący jest rokiem wyborów 
parlamentarnych. Poisza, Francją i Jaoon- 
ja mają juk nowe ciała prawodawcze, w 
Niemczech kampanja wyborcza jest w pel 
nym toku, Anglja znajduje *dę w przede
dniu je), jakkolwiek jest możliwe, że sam 
akt wyborczy nastąpi doniero na początku 
roku przyszłego.

Ponadto w Stanach Zjednoczonych 
Ameryki Północnej ma slą odbyć wybór 
Prezydenta, który zdecyduje, czy u rządów 
pozostaną republikanie, czy też ustąpić 
będą musieli dem okratom .

Główne m ocarsiwa mają więc okre
śli! wytyczne swej oolitykl na okres kilku 
najbllżsrych lat Od tego jakie siły pollity- 
ctne wezmą górę w państwach rządzonych 
systemeip parlamentarnym zależy w du
żym stopniu układ stosunków międzyna
rodowych.

Dlatego opinja publiczna z wieli lem 
zainteresowaniem śledzi przebieg akcji wy
borcze! i do jej wyników .przywiązuje 
wszędzie ogrom ną wagę.

Najbardziej ciekawą dla nas jest o* 
czywiście rozgrywka traacusko-mem iecka. 
idzie w niej bowiem o to, czy Europa bę
dzie mogła oddać się pokojowej współ* 
pracy, ccy też znajdzie się w obliczu groź
by zaostrzenia się stosunków francusko- 
niemieckich W obu tych kraiach ścierają 
się ze robą dwa zasadnicze obozy: jeden z 
nich reprezentowany we Francji rrzez  o - 
becny rząd Poincare — Briand — H erriot, 
a w Niemczech przei sfery republikańskie, 
drugi — z prawicą republikańską i roja- 
llstyczną na czele we Francji, a z nacjona
listami i monarchistami —■ w (Niemczech. 
Pierwszy zmierza do porozum ienia w za
kresie: wykonania zooowiązań wynikających 
z traktatu wersalskiego, oraz do usunięcia 
wszystkich przyczyn, któreby uniem ożli
wiały normalne, n* we. pfccfjazne w spół

życie sąsiedzkie. Wyrazem tendencji tego 
obozu jest traktat ■ Locarno i plan Da- 
vcsa. oraz wogóle polityka Bidanda. Drugi 
wbóz niechętuie i nieufnie odnosi się do 
swego kontrahenta, wierzy przedewsi ysi- 
biem w siłę fizvczną, jako instrum ent dia 
regulowania stosu tków  wzajemnych i u- 
trzvmanie lub te ł odzyskanie sw* prze
wagi fizycznej nad przeciwnikiem uwala 
ta  najlepsza gwarancję ochrony swoLa 
interesów, ldeja porozumienia j pokojo
wego wyrównania wzajemnych stosunków 
posiada znacznie więcej szczerych zwolen
ników we Francji niż w Niemczech. Pozy
skała ona wielu z pośród tych, którzy p o 
czątkowo inną m etodą pragnęli realizować 
skutki wielkiej wojny. Kartel lewicy w ro 
ku 192*-ym szedł do wyborów pod ha
słem* precz z poi Ity. 4 Poincarego. W 3 
lata p o u m  przywódcy kartelu mogli już 
wejść dc gabinetu tego najwybitniejszego 
dziś m ata stanu Francji.

inaczej rzec* się ma w Niemczech. 
Polityka min. Strasemanna jest polityką 
ęttasM okojow ą nietylko dlatego, że opie
ra sm maściowe na nacjonalistach w rzą

dzie i parlamencie, ale tazźe i z tego p o 
wodu, że sam Stresemann prowadzi grę 
podwójną: zaspokojenia Francji, a rozwią
zania sobie rąk na wschodzie. Zabezpie
czony należycie cd  strony Niemiec prze
ciętny Francuz nic bęazie sobie życzył 
wchodzić z niemi w nowe kolizje z powo
du Polski. Sojusz z Polską ma dla niego 
znaczenie przedewszystkiem jako zabezpie
czenie przed agresją niemiecką. Skoro ona 
przestanie go niepokoić, sojusz ten utraci 
90 procent swej wartości, a w ra z h  osią
gnięcia trwałego porozumienia z Niemcami, 
może się stać nawet niewygodnym. ,

Różnego rodzaju historyczne i cultu- 
ralne sentymenty polsko-francuskie nie o- 
degrywają tu decydującej roli, wbrew roz
powszechnionemu u nas co do tegc prze
konaniu.

Błąd polityki endeckiej polega na tem, 
że antagonizm francusko-niemiecki uwa
żała ona za tezę nienaruszalną i na niej 
opierała wszystkie swoje -  nioski. Na szczę
ście polityk? zagraniczni Polski nie była 
długo w rękach menerów endeckich. Już 
min. Skrzyński dojrzał nienezpieczeństwo 
dalszego brnięcia w tym kierunku. Polity
ka min. Zaleskiego zmierza od dwóch lat 
wyraźnie do Drzystosowanin się do wszul- 
kichjprzenilan, jakie w stosunkach,francusko- 
niemieckich mogą zaistnieć, nie naruszając 
bynajmniej przyjaźni francusko-polskiej i 
opartych na niej realnych gwarancyj poli
tycznych.

Wynik wyborów francuskich oznacza 
lekkie przesunięcie wprawo, nie tak jednak 
daleko, aby m ożna było przewidywać po
wrót do polityki Bloku Narodowego z przed 
roku 1924-go. Wprawdzie główny trzon 
tego blokn powiększył liczbę swoich człon
ków se 117 n* 145 a z pokrewnem* drob- 
neml grupami nawet do 170-ciu w nowej 
Izbie, jednak stało  się to kosztem kom u
nistów i radykałów, podczas kiedy inne 
grupy centrowo-iewicowe, popierające obec
ny rząd zyskały również pewną ilcść no
wych mandatów

Nie ulega wątpliwości, że Briand po
zostanie u steru polityki zagranicznej I po
prowadzi ją w dotychczasowym kierunku, 
mając za sobą większość conaj mniej 370— 
380 głosów na ogólną ilość 611-tu. Cokol
wiek bardziej umiarkowany odcień tej więk
szości nada tej polityce zapewne wyraźaiej - 
szą całość izaoobiegnie czyulenlu zbyt p o 
chopnych awansów Niemcom, co niejedno
krotnie zaznaczało się w okresie gabinetów 
kartelowych, poprzedzającym gabinet Poin
carego, Oczywiście, Polska może być jedy
nie zadowolona z takiei drobnej, a*e pożą
danej zmiany. Testis.

l o k a l  111 lutni
do wynajęcia. Ul. Zmln 57.

Dziennikarce warszawscy u króla 
Aman Uliaha.

WARSZAWA, 2 V. (Pat.) Bezpośred
nio przed wyjazdem swym król Aman 
Ullah p rzyjąl w  jednym % salonów Pre
zydium Rady Ministrów przedstawicieli 
prasy stołecznej. Po przyw.ianiu się z ui- 
mi k .ó l oświadczył w języku perskim, (co 
natychmiast przełożył na język polski tłu
macz), że  przedew szystkienr pragnie p o 
dziękow ać za  pełne życ*llvoścł a rty k u 
ły, k tó re  ukazały  się w p rasie  po lsk iej 
z okazji poby tu  k róU  A fganistanu  v  
W arszawie. N astępn ie  Aman Jllah  po  
dziękow ał zn S-iietne przyjęcie jak iego  
do zn a ł w  Polsce, — zarów no nr <mienib 
gwojem , jak  i ca łego  narodu  a lbańsk ie
go. Jednocześnie kroi z Okazji ratyfikacji 
traktatu prźyjf.£ni pomiędzy Polską, a Af
ganistanem wyraził życzenie ażeby  w za
jem ne stosunki obu  paAstw kształtow a
ły  się nadal pom yślnie. W końcu król 
zaznaczył, że pragnąłby dłużej pomówić z 
przedstawicielami prasy, lecz wobec przy
bycia Pana Prezydenta R zeczpospolitej i 
zbliżającej się rhwili. odjazdu musi się 
ograniczyć do tego krótkiego oświadczenie

Dźisiaj o  godz. 8 min. 30 i .no  przy
był do gmachu Prezydium Rady Ministrów 
Pan Prezydent Rzeczyposoolitej Ignacy 
Mościcki z małżonką poczem krój Aman 
Ullah, królowa afgańska. Pan Prezydent 
Mościcki, Pani Prezydentowa, w towarzy
stwie obu świt eskortowani prze* szwadron 
1  pułku szwoleżerów udali się na dworzec

Z okazji pobytu w Warszawie k ró l 
A fganistanu Aman Ullah z ło ży ł na  r ę .e  
p. p rezyden ta  m iasta stoł. W arszawy inż. 
Słomińakwgo 600 fun t. szterlingów  na 
biednych.

Pożegnanie i odjazd pary 
królewskiej.

WARSZAWA, 2.5. (Pat). Po yyjiż- 
dzie z pałacu Prezydjum Rady Ministrów 
orszak królewski przejechał ulicami Kra
kowskie Przedmieście, Królewską i Mar
szałkowską, na Dworzec Główny. Wzdłui 
tych ulic droga obstawiona by>a szpalera
mi wojskowemi. W chwili przejazdu orsza
ku wojska sprezentowały broń pochylając 
sztandary, orkiestry zaś grały hymn naro
dowy afgański. Na placu przed dworcem 
głównym, udekorowanym również wspania
le jak w dniu przybycia królestwa fgnni- 
stańskich. ustawione były w czworobok od
działy 30 p. p. zaś na pero tie  krm panja 
honorowa 3o p, p. ze sztandarem i orkie
strą. Już około godz‘ 8 min. 3C przyby
wać zaczęły na dworzec osobistości u rzę
dowe w celu pożegnanie odjeżdżających, 
przedstawiciele rządu z _ wicepremierem 
Bartlem na czele, władz wojskowych z gen. 
Konarzewskim, protokółu dyplomu tyczne
go, po. j 1 sowiecki Bogomołow i poseł tu
recki. O  godz. 8 mej min. 55 przy dźwię
kach fanfar i hymnu afganistanskiego za 
jechał przed dwoizec samochód wiozący 
Pana Prezydenta Rzeczypospolitej oraz 
Amanuilaha, w  następnym samochodzie 
przybyły rólowa afgańska i pani prezy
dentowa Moścfcka, a w dalszych osoby 
świty królewskiej i świty Paca Prezydenta. 
Samochód Pana Prezydenta Rzeczyporoo- 
litej eskortowany był przez szwadron 1 -gc 
pułŁu szwoleżerów. Wszyscy przybyli prze* 
tU przez salony lecencj-joe na peron

dworca, tutaj król Amanullah i Pan Pre
zydent Rzeczypospolitej dokonali rewjf kom* 
panji honorow ej przy dźwiękach fanfary i 
hymnu afgańskiego. Przed wejściem do wa
gonu król zwrócił się do Pana Prezydenta 
Mościckiego z krótkiem przemówieniem, w 
którem serdecznie oodziękowat za tak 
wielce gościnne przyjęcie, Pan Prezydent 
zaś wyraził królowi Amanullahowi podzię
kowanie i  przybycia do stolicy Polski, po
czem nastąpiły pożegnania. W chwili, gdy 
pociąg miał ruszyć, orkiestra 30 p. p. o- 
degrała ponownie hymn affański. Królest
wo ufgańscy stojąc przy otwartem oknie 
wagona serdecznie żegnali osoby odprowa
dzając^ pociąg ruszył o  godr- O-ej. m , 10. 
Do granicy odprowadzają gości osoby świ 
ty polskiej przydzielone na czas pobytu 
króla w Polsce z gen, Sosnkowskim na 
czele. Po odje£dz(e pociągu Pan Prezydent 
Mościcki opuścił dworce? przy dźwiękach 
hvmnu narodowego udając się w prost mi 
Zamek w towarzystwie p. Mościckiej i sze
fów kancelarji cywilnej i wojskowej.

W Baranowiczach
BARANOWICZF, 2. V. (Pat.) Na 

dworcu w Baranowiczach, na pociąg ma
jący przywieść króla Amanuilaha, oczeki
wały oddziały honorowe 23 pułku ułanów 
i 2-ej brygady K O. P-u. Z rsm ienia władz 
wojskowych przybyli dowódca O. K. 9 gen. 
Trojanowski, dowódca 20-tej dywizji pie
choty gen. Poierski, dowódca 2-ej brygady 
KOP-u pułk. Jagielsuicki.

O godz. 17-tej min. 7 pociąg wiozą
cy Króla przy ty . na stację pociągów po- 
śoiesznych. Gdy pociąg stanął orkiestra 
odegrała hymn afgiński, niełrw em  potem 
z wagonu wysiadł gen. Sosnkowski, które
mu gen. Trojanowski złożył raport. Po 
chwili wyszedł z wagonu król Amanuillah 
wraz z dwoma członkami świty. Generał 
Sosnkowski przedstawił królowi gen. T ro 
janowskiego i Pożerskiego i innych woi- 
skowycb, poczem król Afganistanu odebrał 
raport od oddziałów honorowych i prze
szedł przed ich frontem. Po chwil! pociąg 
i uszył w kierunau S ioIdców. Odeiście po
ciągu poprzedził odjazd parowozu pilotu
jącego. Pociąg królewski składał się z 
dwóch parowozów, 9 ciu wagonów oso 
bowych i 3 ch towarowych. Na dworcu 
barancwickim przed ogrodzcuiem zgrom a
dziły się tłumy publiczności żegnające k ró 
la okrzykami.

W Stołpcach,
STO ^PCE, 2.V (Pat). Punktualnie o 

godz. 18-tej min. 35 przybył do Stołpców 
pociąg P a iu  Prezydenta Rzeczypospolitej 
wioząci królewską parę afgańską. Króle
stwo odprowadzali gen. Sosnkowski z żo
ną, pułk. Wienlawa-Długoszcwski, gen. 
Trojanowski, pułk. S ttm irow skl, radca mi
nisterialny Raczyński. Na dworcu stołpec- 
kim powitali dostojnych gości starostr 
miejscowy Kuroczycki i burmistrz Cwalina. 
Król wysiadł z wagonu I po odebraniu ra
portu przeszedł przed frontem honorowe
go bataljonu 78 p. p. Na dworcu pożegna
li króla w imieniu Pana Prezydenta gen. 
Sosnkowski, zaś w imieniu p. 1 ’ezcsi Ra
dy Ministrów marszałka Piłsudskiego pułk. 
Wieniawr-Długoszewski.

Króf w swem lote^nainem  przemó- 
wienlt zaznaczył, ie  doi spędzona w Polsci

Dzień polityczny.
Z okazji święta narodowego 3-go 

Maja Pan Prezydent Rzeczypospolitej otrzy
mał następujące depesze: od króla wło
skiego

W dniu, w którym Polska obchodzi 
swe pełne chwały święto narodowe miło 
mi przesłać Panu Prciydentc 4  serdeczne 
pozdrc vienh, wznawiając gorąco zyczeuia 
pomyślność* i wicirosci narodu polskiego.

(— ) Wiktor Emanuel.
Od króia belgijskiego:
Przesyłam  Waszej Ekscelencji naj- 

azcze-sso życzenia, jakie wraz ze swoimi 
współrodakami żywk dia pomyślności 
Polski. C—> Albert.

#
Wczoraj obradował: sejmowi komisja 

budżetowa uad budżetem M-stwa Sprawie
dliwości.

Przy tej okazji rozwinęta się dyskusja 
nad ustrojem naszego sądownictwa i w ię
ziennictwa

Na zarzuty stawiane przez niektórych 
posfów odpowiadali miu. Meysztowicz t 
wicemin. Car.

Po dyskusji posiedzenie zamknięto
N fslępne posiedzenie komisii odoędzie 

się w poniedziałek, 7 maja z porządkiem 
obrad; głosowanie uad budżetem M-słwn 
Pracy i Opieki Spoi. * M-stwr Sprawiedliw. 
ł iz  dysku ii a nad budżetom Ministerstwa 
Oświaty.

Kronika tęleg?afic*ną.
— Dzieli pierwszy maja w 1 BułgarJL Po

mimo usilnej nropagandy komunistyerocj zwłas* 
cza na obsiaracr nawiedzionycft trzęsieniem ziemi 
nigdzie nie został zakłócony. Władzr pc. wj u n ii 
zakazu manifes.acjs w związku z Żałobę narodo
wy zerzac. :iły koniiskatę organu partji komuni
sty cz lej „N jwiny* wychodzącego w Sofjl. które 
ogłosił? oaezwę wrywfjącę robotników co ma- 
njlesta cji.

— Gwałtowny cyi don nawiedził starą Za- 
a f  i okolice w L- “a ji. uszkadzając szereg bu

dynków Wicher, króri nn towarzyszył gra zry
wał dachy i rozwalił kilkanaście oan ów Woźni
ca porwany przez huragan razem z wozem został 
rzucony o zn mię i cięż co poraniony. Liczo . ofiar 
i ;ir_ materjamych są dotychczas nieznane. Cy
klon idąc z północ) na po.udnio nawiedził całą 
Bułgarię ^  mocną od r ussy do Górnej Drecho- 
wicy, zrywając połąr .enia telegraticzne. Huragan 
by* tal. gwałtowny iz pęd powietrza mosił przez 
olice ze wane dachów! i rynn; deski ir aterjały 
budowlane, siejąt popłoch ^SrćJ fudnoźci, przt 
rażonej już pryediem wstrząSSmi podziemnemi. 
Wicher Łerwai aseby z kilku buaynków, a jeden 
z meczetów runął częściowo w gruzy. Oiiar w za* 
bitych niema. R«n tych jesł 7h isób. Również bar
dzo zm znt szkody wyrządzić nuragan w Rusz- 
czuku, Urc-howicy i innych miejscowościach.

— Zosina* uog, podczas gry w piłkę ko
szykowi- s łjn n y  n'ei»» :ki lekkoatleta dr. Pelzer, 
Kttirj miał byC jednym s głównych .eprezentan- 
»Aw spDrtt niemieckiego na IX JlimpjaJzie w 
Ai isterdamie. Pelzer nie będrir mógł \ ziąC u- 
działu w olimpjadzfe, gdyż będzie musiał leżeC od 
6 — 8 tygO( ni w gipsie.

— W idclel fabryki perfum Coticgo w 
Paryżu założył dziennik pod tyt. .Amis Peu ale*.

zachowa nr zawsze w pamięci i podzięko
wał za niezwykle gościnne przyjęcie, które 
go ao głehi wzruszyło. Zwracając się do 
tu łk . Wieniawy - Długostrwski-po, król 
Amanullah zaznaczył, że  arm j polska 
jest b ardzo  dzielna i prav dziw ie m u 
zaim ponow ała  sw o in  w yglądem ,

Po pożegnaniach król przeszedł wraz 
z t  świtą na drugą stronę dworca. Tam na 
spotkanie króla przybyli pose afgański w 
Z. S R. R ozef protOKułu Oboleński I 
przedstawiciele sowieckiej arm ji. Drzv  wa
gonie, w którym m iał odjechać król /,m a- 
nullah pełnili straż honorow ą wyżsi ofic> 
rowic rowieccy w galowyc.1 m undunch, 
wzorowanych na dawnych m unduiach ko
zackich.

O goda, 19-tij min. 20 nocląg sowie
cki wyruszył w dar szą drogę. Pociąg wio
zący królewską parę ,:fgans*ą m inął straż
nicę Kołosowo o  godz 20-tei min 10
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TRZECI MAJA.
Patrzymy dziś na dzieje nasze od

miennie n li  w okresie politycznej niew oli. 
ZwątDienle 1 przesadny nieraz krytycyzm 
wobec naszych w artpści twórczych ustą
piły miejsca poczuciu pewności i siły. 
Pod tym względem dokonała się głęboka 
zmiana psychiczna, n zstąpiło przew artoś
ciowanie pojęć. Jego tT.iarą jest fakt, że w 
chwili odzyskania samodzielności pańitw o- 
wo-politycznej zaznaczała s 'ę  potrzeba re
wizji poglądów n* przyczyny upadku pań
stwa Dolskiego i g ęboko odczuto b ia k syn
tezy dzla ów wolnej od biadań , skruchy i 
sam obiczow anla, właściwego cziejcp 'sar- 
stwu 19-go s««lcc'a.

Są jednakże punkty dziejowe w prze 
szłośd , których rewizja ta nie naruszy. 
Chwile silne potęgą zbiorowej woli, która 
się na nie złciyła, zdrowie myśli, która je 
wydała, są bezwzględnie jasne. Takim wła
śnie momentem był Sejm Czteroletni i je
go dzieło , Ustawa Rządowa".

W swej istocie była konsty tucja z dn.
3 maja 1791 rewolucją. Nietylko jako akt 
sprzeczny z wolą narzucaną Polsce przez 
możnych sąsiadów i zrzucenie obcej gwa
rancji. Czasy Sejmu Wielkiego były w 
Polsce tern, czem dla Francji współczesne 
gwałtowne wsfrząsy rozpoczęte w r. 1789. 
Ustawy zasadn'cze d ne Pol3ce przez Stron 
nictwo PatTjotów próbowały uczynić zadość 
potrzebom czasu, wydoDyć ją z przeżyt
ków śrsdniowiecznego feućaltzmu, dostroić 
urządzenia społeczne i prawo do nowych 
potrzeb.

Wespół z najbardziej dotkllwemi kię 
skaml ustrojowerr.i usiłowano rozwiązać 
palące potrzeby reform społecznych i ! 
znaleziono dla nich właściwy wyraz. M o-j 
żua to twierdzić w całej pełni, jeżeli idzie 
o stosunek konstytucji 3 -go maja do mie
szczaństwa, lecz i emancypacja chłopa ma 
tu swój perzątes. Niebrakło nawet wśród 
posłów sejmowych rzeczników grtfp ob
cych do tej chwili narodowi i państwu, 
ich usynowiema i obywatelskiego zrów
nania.

Lect istota Wielkiej Reformy polega 
na czemś Innem jeszcze. Prjyszła ona do 
skutku w drodze zamachu uolsnowanego i 
przeprowadzonego przez patrjetów, zbyt 
wiele bowiem czy tliło  na nią niebezpie
czeństw zarówno zewnątrz jak i wewnę
trznych Pod tym względem był 3 Maja 
ogniwem w szertgu wysiłków snujących 
się pasmem od konfederacji barskiej po
przez refornry Czartoryskich, znajdowały 
cne raz poraź silniejsze w}:a?y w insurekcji 
KośdUSsJiowskiej, legjonach Dąbrowskiego, 
rapsodzie napoleońskim, powstaniu Tsto- 
padowem i styczniówem.

Z trć t ts b  twórcy jak i obrońcy kon
stytucji przed Targowicą i zastępami ro- 
syjskiemi stoją w jednym rzędzie z bojo 
wninerri o  nisjc-odlegLść Najgłębszą treścią 
wsryslkfch tych zm agiń iest ideologia 
zbrojnego czynu.

Co zawdzięczamy tej ideologii jest 
już dziś niesporne. Zostawiły ją w spadku 
pokolenia dawne jr fco najcerm ejsze dobro, 
owoc swych zmagań i spadek, z którego 
należało kuć przyszła rzeczywistość. Pod
trzymana i najuczciwsrą krwią karmiona 
myśl o  niepodległości okazała się niezwy
ciężoną wobec prześladowań i wszelkich 
prób wynarodowienia Zdołała oaa sp ro 
stać większemu jeszcze niebezpieczeństwu 
uległości i polityemego oportunizmu. Wśród 
Bezliku dążeń i orj^ntacyj zbawczym oka
zał się obóz, który umiał pod'ąć tradycję 
powstańczą.

Legjony Piłsudskiego były ostatniem 
ogniwem tego pasma/' Godzi się utrwalić 
to  w dniu wspominania Konstytucji 3-go 
maja, związać zdarzenia zda się odległe, a 
jednak z jednego płynące ź-ódła.

1 to jeszeze utrwalić, że na najjaśniej
szych kartach dziejów naszych w tym dniu 
odciytyw tny/h, widnieją na pie.wszem 
miejscu nazwiska ludzi, których wydała 
nasza ziemia, Kościuszki i Piłsudskiego, 
osób ti*k nientruszalnych dla wszelkich 
tewbyj, poglądow jak Konstytucja Majowa.

Katastrofa lotnicza w Lidzie."
Wilnianin por. Cichocki zabity.

Tel. od wl. koresp, z  Lidy.

^czorj| o godzinie ó-ej po południu por. 11-go pułku lotnicze
go 8ta5ionuj’ącego w Lidzie Cichocki wyleciał na jednopłatowym sa- 
molocie typu wSpaad" celem dokonania akrobatycznych ewolticyj. W 
chwili, kiedy samolot znajdował się w promieniu 8 kilomstrdy od 
Lidy, na wysokości przeszło 2000 mtr. motor przestał nagle dzia
łać. Fot. C.chocki, w jząc grożące mu niebezpieczeństwo wyskoczył 
za spadochron® m z samolotu, chcąc tą drogą ratować się od nie
chybnej śmierci. Spadochron zupóino jednak otworzył się, bo tuż 
nad s i^ ą  ziemią i por. Cichocki upadając na ziemię poniósł śmierć 
na miejscu. Aparat został zupełnie strzaskany.

Por Cichocki pochodził z Wilna i był jednym z najlepszych lot
ników polskich, ustępował bowiem pod względem brawury f znaw
stwa techniki lotn c z e j  tylko głośnemu kpt. Orlińskiemu. Otrzymał 
on 2 drugie nagrody międzynarodowe, a w tej liczbie drir^ą negro- 
dę n a  międzynarodowych zawodach lotniczych w  Zurychu.

Świat lotniczy, a przedewszystklem armjja polska przez śmierć 
por. Cichockiego pono?zą ogromną stratę.

Aresztowanie pow. kom itetu kom unistycznego
Dnia i maja w pjbliżu ra. Głębokiego, w powiecie dziśnieńskim został ujęty cały komitet 1 

p rfi^toftypsrtjikomun.stycz .ej wraz z Kilkunastu czronkamr. Aresztov ania tej „ .kona- :* w ; 
chwili, gdy członkowie kem tstu wybierali się ,|3 narady do Jasu w pabl źu Jłęiokiegr Podczas * 
rewizji u aresztoyanyc i wykr.no w:eIką'liośc bibuły antypaństwowej. Wszyscy aresztcwair zestafi I 
osadzeni w więzieniu. Whdzt Sled.ze wręczyły energicz.ie S+edztwo

Drugi polski lot transatlantycki.
(Ttlaf* asm 04 wfasooffo kóres^ónmnia s Wzrzzerrry

Dowiadujemy się z miarodajnego źródła, że w chwili ooecnej czy
nione są przygotowania przez polskie lotnictwo wojskow e do drugiego 
lotu transatlantyckiego, który podejmuje pilot por. Kalina i por. C zatasz  
ram ienia D epartamentu Lotnictwa. Wyjechali oni do Amsterdamu po no
wy sam olot typu „Fokera“, zbudow any na specjalne zamówienie i przy
stosow any do wielkiego lotu przez ocean. Sam olot ten wicrótce ma być 
sprowadzony do Warszawy.

Por. Kalina uchodzi za jednego z najwybitniejszych p,lotów polskich 
jest asem m łodego pokolenia lotnictwa polskiego. W karcie jego pracy 

na polu lotnictwa zapisany jest cały szereg chlubnych i śmiałych czynów, 
a między innemi utrzymania w powietrzu, po długich i uciążliwych pió- 
baeh, sam olotu bez ruchu.

Termin i bliższe szczegóły nie są jeszcze ustalone, a to  ze względu 
na to, że w chwili obecnej cała uwaga i wysiłki Departamentu Lotnictwa 
skierowane są na należyte przygotowanie i uposażenie samolotu, na któ
rym pilon polscy majorzy Idzikowski i Kubala w pierwszej połow ie m a
ja odbędą lot Paryż— New-York.

Echa zajść w tiulu 1 m ija w W arszawie.
(Tehfoneiu od własnego ker. pondunta t  Warszawy).

Dziś po południu w szpitalu św. Rocha zmarł 13 letni robotnik Błachowicz od
rapy oostrztłow ej otrzyrcaacj w csauie kr.vawych stsrć na Dlacu Teatralnym w di^u 1 
maja. W ciągu wczorajszej nocy w żjyiązktj z krwawym świętem 1 tnaia przeprowa
dzone szereg rewizyj i aresztowań. Zostaio aresztowanych 12  uczęstnków awantury na 
placu Teatralnym, co do których istnieją podejrzenia, iż brali czynny udział w strrela- 
n !u i kierowaniu bijatyką. ■

Zwycięscy jeźdźcy polscy opuścili Niceę.
MCEA, 2-V. (Pat). KawalerzySci polscy, którzy w ostatn ib  drach zdobyli dwie poważne 

njgrody, a mianowicie nagrodę v zagr.iniczi.ych zawodach indywidualnych oraz „°unar Na o- 
dów“ w zairodach drużynowych opuścili » dniu wczorajszym Niceę

XzęS£ ich udał; się bezpośrednio do Warszawy, zaS Iruiyna złożona z mjr. D o b . r a ń -  
s k i egc ,  rotii. K r ó l i k i e w i c z a ,  por. S z o ° l a n d a  i por. Z g o r z e l s k i c  uuała się 
w/a, z 12 końmi ao Bru sell, g .n ;e weźmie udział w urządzanych w maju ntrotf wych konkur
sach hippicznych.

Kara śm ierci przez pow ieszenie.
;UCK, 2-V. (Pat). Okręgowy Sąd w Łucku na secji wyjazdowej we Włodzimierzu Woł. 

kazał mieszkańca tego mia ta Ludwika H-yhorowiczz, w- ściciela majątku ziemskiego, lat 29, 
na karę Śmierci przez j ov les en e zł zabójstwo matki Marjl z Wodzińskich. Morderstwo to 
było dokonane w paździ erniku 1926 r celem objęcia spadku.

MM in witli i lw 
io Mai» i 
M i  Sejmowym.

Zatarg egipsko-a ng< elski.
i Odpowiedź Egiptu na ultimatum Anglji.

KAIR 2 V. (P a t) . O dpow iedź eg ip .k a  na  u ltim atyw ną no tę  Anglji w ręczo
na została wczoraj o lb  w ieczorem  w ysokiem u kom isarzow i angielsk iem u.

O dpow iedź t«  głosi, że  d la d ob ra  po rozum ien ia  m iędzy  obu krajam i Egipt 
uczyni w szystko, co w  ram ach konsty tucji będzie m óg ł uczynić, * t tb y  spełnić  
życzenia Wielkiej firy tan ji i p rzed łoży  zbadanie raiegc projektu  ustaw y « z g ro 
m adzeniach parlam en tow i na n a jb liż sż tj ses'1

Wojna domowa w Chinach.
Klęslra wojik półne cnych. ;

PEKIN, 2,V. (Pet). Ogłoszono tu ^ iadorrcści, które uchodzą za p*w dzi*e , że 
wojska północne zostały na półcccy prowincji Szansi pobite i zmuszone do cofania 
się w kierunku Taungfu, skąd przywieziono 4.500 ranrych. Jak się zaaje, wojska peł 
nocne crfają się na iinję kolejową Pekin-Hankou.

• Węgry zażądały wydania E&ki~Kuhna.
3UDAPP.SZT, 2-V. (Pat). Na oodst; wie traktjtu. opartego na zasadzie wcaj mnoici, który 

istnieje pomiędzy Austrią i W.grami, wład e węgierskie zalądrły wydania Beli Kuhua.

Wykrycia nowej organizacji kem unisty cznej
w Rydza

RYGA. (A tt). 2. V Policja polityczna przeDrowaaziła rewizję w stowarzysze
niu młodzieży rocotniczej , Kultura i Sport". Znaleziono wiele kompromitujących do
kumentów, świadczących, iż stowarzyszebis zajmowało się działalnością kom unistyczig, 
Aresztowano dwuch przewódoów Zrflązku.

Sow iety.sprzedają nabytki muzealne
(Telefonem od wl. korespondenta z Rygi).

.Siegodnia* pode.i° następująca wirdomrść z Moskwy Wi b/c ostrego kryzysu finansowego, 
rząd aowiecki Dostanowił sprzedać rvęS£ zabytków muzealnych Rosj>. Ze ws»ystk'cb niuz-ów Peter
sburga i Moskwy mają być zebrane najcenniejsze obrazy i sprzedane zagranicą, na ogólną sum t 
10 miljmów rub 'i.

Dyrektor Ermit^ża (muzerm w Petersburgu) na znak protestu przeciw temu zarządzeniu 
„Sawnarkarou* — podał sfę do dymisji.

Oprócz tegc wydane ostało zarządzenie do wszystkich hoteh, by przepr. wadziły seśs wszy.t- 
kich cennych rza zy: (obrazów, dywanów i t. d.), znajdujących się pod ich rarządem.

— Kom isju A dm inistracyjna. Prze
wodniczący— PoUkiewicz Karol (okręg 5. 
Białystotr, Sokółka, Wołkowysk), Koścłał- 
icowski Marjaa (okręg 63. T  Ino miasto I 
powlćt), Pdułtowski Koustaoty (okręg 61 
Nowcg-ódck, Stolpce, Nieśwież, Baraco- 
wicze, Słonlro),

— Kom isja B udźetcw a. Kościałkow- 
skł M., Pclakieuicz K

— Komisja Kom unlkacyjua. T=.uro- 
gińsŁi Edward (okręg 61. Nowogródek, 
Stołpce, Nieśwież, B.ranowlcze, Słonim)

— Kom isja K ^nstytocylna. Mackie
wicz Sta isław (o k rę g 63. W ino  i powizt).

~  Komisja Praw nicza. Przewodni
czący — FiłsudsU j t n  (L?sta Państwowa; 
Podoski Bohdan (U sta Państwowa).

— Kom isja Przem ys?owo-Hendlo< 
wa. Radkiewicz Mieczysłsw (okręg 64. 
święciauy, Brasław, Duniłowfcze, Dzisnt).

— Komisja Reform Rolnych. Ole 
wińsk! Piotr (o^rę? 60. Pińsk, ŁaniiWea, 
Sarny), Pdułtowski K.

— Kom isja Rolna. Ohw lń-kl Piotr.
— Kom isja W ojskowa. KoscUłkow- 

skl Marjan.
— Kcmt&ja Zagraniczna- Oknlicc 

Kazimierz (nkręg 62. Lfd». W ołozyn, Osz- 
misna, Wilejks).

— Komisja Z drow ia  Publicznego. 
Bykow ski Stefan (okręg 64. Święcianv).

Każdy powinien zobaczyć superszbfcler

Car i Poeta
dziś w kinie „HELIOS".

1412 Patrz ostatnią stronę.

.Gazeta Warszawska* nigdy nie grzeszyła 
dobrem! i aktualnemi informacjami, Tym jednak 
razem pot i rekord. We wczorajszym numerze 
tego pisma znajdujemy aź dwie wiadomości z 
Wilna, które czytamy rok, albo kilka misięcy temu 
w prowincjonalnym wydaniu „Gazety Warszaw- 
8uiej* — w „Dzienniku Wiieńskim*.

Bo przecież „Żydzi — zostali — usunięci 
z wileńskiego koła prawników* w roku 1927, a 
„młodzież wileńska w obozie narodowym* na U. 
S. b. „znalazła sięJ przed kilaoma miesiącami 
kiedy większością 19 głosów przeprowadziła do 
zarządu Bratniej Pomocy saoich kendyd-tów.

Widocznie korespondent wiienski staruszki 
„Warszawskiej" nie miał materjsłu, ponieważ ta
ka spiawa, jak „wykluczenie Żydów bez różnicy 
nr wyznania" i „awycięstwo" wszachpolaków dla 
pisma tego po.croju co „Gazeta Warszawska* nia 
traci nigdy nc aktualności — czemuż więc tak 
„uczciwie* po endecku nie wywlązaf s!ą z „naro
dowego* zada.iia...

Wacław Żyliński 
technik fotograf

b. długoletni prac. w zakładzie prof Bu - 
haka przyjmuje zamówienia . uodukcyj, 
powiększania i przeżrccza z klisz powie
rzonych i własnych. Chętnie ns wyjazd. 
Wilno, I-szy Portowy zaułek 8— 1 1394-1

p o l e c a

N. ClLEZER* wjrobf gumowi,
Goańsaa 6, teł. 421. 13Ó0

Popierajcie L ig ę  
Morską 1 Rzeczirą!

Z teatru.
Występy p. Jadwigi Smosarskiej.
( nintryga i miłość" dramat w pięciu aktach 
Schillera. mOrzeł czy reszka*? farsa Ver 
neuilla „Małgorzataz Nawarry* (Czerwo

ny fotel) Fodora).
Tak się złożyło, że o występach u- 

roczej warszawianki pisać mogę dopiero 
przy końcu jej bytności; ir.oże to  o  tyle 
leDiej, ie  przyjrzawszy się rozmaitym jej 
roiom tr-fniej talent jej oce>iić krytycznie 
można.

Najsilniejszym wrażeni ;m jakie wy
wiera p. Sm osarska, jest niespotykana na 
deskach teatralnych prostota i bezpośred
niość Ta miła o ujmują; ei powierzchow
ności młoda dziew czyna, gra sobie nie 
grając, śmieje się 1 płacze bez żtiJnej, ale 
to żadnej transpozycji głosu czy gestu o* 
bliczoaego na optyczny efekt teatralny. 
Jej miła buzia, stokrotnie sootykaia wśród 
syrenek iiśm iechnięuj W ars tw y , swojski, 
domowy jakby sposob bycia, jej ruchy pa
nienki z poczciwej rodziny m ają pociąga
jący wdzięk. Nswet jak gra s:eny ryzy- 
kownlejsze, jest właśnie taks jaką by 
była gra,ąca w amatorskim teatrze z ku
zynem, panienka z dobrego domu, która 
aię tern pysznie bawi, że ma rolę.

Ten zupełny brak sztuczności, głos 
miły i postawiony odpowiednio, (och cóż 
za ulga nie słyszeć owych zwykłych pi
sków, obowiązujących dziewczęce i wególe 
płoche role), dąsy z prawdziwym wrza
skiem oburzenia: d iecinnych pasji, beki 
i szlochy równie szczere jak pękanie ze

Sn/echu, to są atrybuty promiennej m ło
dości, której świeżv wiew wnosi p. Sm o- 
sarska na scene. To są jej osobiste zalety 
i walory. Różnią się o tyle od przeciętnej 
manjery tertralnej, a zwłarzcza zdem orali
zowanego zespołu Lutni, że aż tworzą dy
sonans. Zarysował się on zwłaszcza w 
farsie „O rzeł czy i rs tk a 8, w której tylko pa
ra kochanków, ubogi student, (mUjoner), 
grany przez p. Pebńskiego, partraera p. 
Smosnr3kiej w występach jej u nas, utizy- 
rnała się w naturalnym, wesołym, bezpre
tensjonalnym tonie i tempie farsowo-ko- 
medjowem Inni parodjowalf samych siebie 
w najwyższym stopniu, aż zgrzytało! Na- 
1 et p. W/rwicz, nawet i on , załamywał 
s'ę jakoś * potykał w tej roli papy, gdzie 
trzeba być komicznym na smutno, cy licz
nym naiwnie i starym, wytwornie poufa
łym łobuzem. Nb. ciekawym jest zestawić 
w myśli sytuację ooisaną orzez bulwaro-^ 
weg-» pisarza, z zupełnie prawie analogio :-1 
ną sytuacją Panny Maliszewskiej Zapol« kiej, 

Jak tu się cała ta h irtorja  nędzy, cbę ■ ’ 
ci młodej dzef/oyny -sp rzedan ia  się s ta re -, 
mu rozpustnikowi, kom binacja z synem 
wydaje lekkostrawr.ą i taką, co to, ej, ja- 
<oś się ułoży, nie ma o co robić hałasu! 
A w rozwiązaniu całej sprawy ileż pogod
nego morału! Bo czyście, państwo, u w tali, 
że farsy francuskie ze wszystfciemi swemi 
Przyborami łóżek, gebinetów, kokotek i 
bogatych starców, zdradzanych stadeł, m a
ją zawsze zakoiicreaie godne Ptimiątki po 
dobrej matce Klementyny z Tańskich Hof- 
fmancwej? Zawsze niegodziwość„ zdrady i 
uwoazldelstwn są przykładnie ukarane, 
skruszeni grzesznicy wyśmiani, zekpiani, 
wracają na przynależne im łona  I porzą

dek społeczny święci triu - f pogodny i do 
stojny. Dlatego polska farsz wydaje się 
ohydnie cvniczna i stokroć brudniejsza od 
tamtych T M  np. Szofer Archibald byłby 
wygwizdany rs  orwdny cynizm, Fura sło 
my albo Kobieta, wino i dancing, nie z e 
znałyby Dowodzenia, bo p awia w niemo
ralnej atmosferze to, czego przeciętny Fran
cuz nie lubi plugawić na scenie, ani w 
prywatnem życiu: rodzinę i m łodą dziew
c z y n ę  pannę. To też i w szUue Verneuiila 
M?mi jest rum ucką dla ratowania pytuacji. 
Zresztą jak często we trancuskicii sztukach 
tego rodzaju, gciy przejdzie kulminacyjny 
akt li gi trzeci nie zawsze ma coś do po
wiedzenia. i tym razem jest m ocno nudna
wy, niepiawdziwy i m^ło ożywiony.

Węgierski autor Foaor, naśladuje z 
całych sił F.-ancuzów i wcele dobrze mu się 
to  tidaje; pisze jakby za receptą bulwaro
wych imprpsaijów. Ciągle się zdaje, że się 
to już słyszało, tylko nie można przypom
nieć w czem? Ale dlaczegóż nie wspomi
nać n iłych  fielodyjt łatwo wpadających w 
ucho? Słucha się.też tego, słucha. J?st i 
m łoća żoneczxa, i kokotka porzucona, 
k tóra ją bierze za koleżankę, ł stary zau
fany sługa, i subretka z perypetjami m iłos
nemu*, i galerja polityków, ci ściągnięci lek
ką ręką r, tieśm ierteintgo Króla Flers et 
Caillavct i bardzo dobry antagonista p. pre
zesa ministrów czerwony lewicowiec.

Prócz mało prawdopodobnej nom ina
cji młodziutkiego żonkosia na prezesa ml 
nistrów, wszystko idzie składnie i ładnie, 
splata sfę i dąży elegancko i lekko do fi
nału, zahaczając po drodze o ciężki moment 
walki obrażonego w osobie żony prezesa 
ministrów, pomiędzy chęcią spoliczkowania

umizgając^go się radykała, a musem poda 
nia mu tęki i podpisanie ugody stroni ic tu . 
Przyznaję, ie  słnehafam tej sztuki jako li
tworu francuskiego, a w tym momencie U 
aktu, gdy b. premjer namawia młodych kc 
gutków do podania sobie ręki dla dobra 
Ojczyzny, pomyślałam, „nie, to coś ple w 
tvm tonie, zabrzmiało coś inną mową, 
Francuz by to inaczej, lżej ujął, w sztuce 
tego typu, to za ciężki kaliber". Ale zespół 
się trzymał dobrze, role były odpowiednio 
obsa lżone i całość za jęła wieczór przyjem 
nie, okraszona wiośnfanym uśmiechem p. 
Smosarskiej, której zmartwieniom małżeń
skim i uczciwym porywom namiętności do 
rodzonego męża wspńłczuwsły głośno ca
ły parter i cała gale-ja. Od najmłodszych 
do na;starsrych adeptów sztuki.

IV straszlfwie ponurym drann.de Schil
lera, który się juici ogląda przez szkła sty
lu, epoki 1 literackiego wykształcenia, a tru
dniej wżyć się w sprawy m u o k i bohaterów 
i ich nieszczęść opartych n_ różnicy sta
nów, nie charakterów, co by dało sztuce 
więcej życia, i pozwoliłoby jej przetrwać 
wieki, zawsze wstrząsając słuchaczami, jak 
to czynią dramsty Shaekspzera, w tej sztu
ce, sztandarowej w rozkwicie romantyzmu, 
grający w Lutni zespół rozmaicie się za
prezentował.

Właściwie dwie tylko osoby ujęły do
skonale odpowiedni styl: P* Ęferildówmi, 
stale marnująca się w Lutni w najmniej dla 
siebie odpowiednich ro licn , odegrała swoją 
Laay znakomicie, z właloiwr do typu man- 
jerą, patosem  i nanretnością, zrywającą 
tamy konwenansu, obrana prrytem była 
orześlicznie i ruszała tlą  jakby niosła aa 
sobie całą wagę win, oogactwr, wysokiego

urodzeń'*, pychy I upokorzenia zarazem. 
Prócz nitj znakomitym był p. Malinowski, 
który swój czarny chrrakter machiawelicz- 
negó intrygant.- przepoił tak dużą dozą 
finezyjnej pęrwersji, diabelskiej rozkoszy 
w źieczynieniu I lisiej chytroścl, że wlał 
pemią życia w konwencjonalny oczywiście 
typ ujemnej kreatury dramatu.

P. Pelińskl we wszystkich trzech ro 
lach, jakie grał w Lutni, miał identycznie tę 
samą gwałtowność, rzucanie się, ruchy p o 
rywcze, gest namiętny i wysuwanie rzczeki 
jako objaw miotających nim uczuć D obrzt 
przez jeaen wieczór, ?le ciągle to  samo, to 
nie jest wskazani; poszukawszy, może b;r 
się inne sposoby objawiania rozpacz) 1 
miłości znalazły u młodego artysty?

P. Sm osarska nie wniosła jifc głęb
szego do tragiczne* roli uciśnionej niewin
ności. Łkała z wdziękiem, izlochała. rzev - 
n e, b y i  tkl>wa i omdlewająca, ale brak 
jej było poezji dramatycznoścf, jaką ta po • 
st ć anidicy, poniewieranej, najstraszniej- 
szem podejścfem złamanej, wciął na stos 
prowadzonej przez najbliższych, powinna 
być oprom ieniona Wielkiego etylu, powie
wu romantyzmu w tem nie było, ale oku* 
pywał ten brak ów miły, niezwykły wkzłęk 
atturalnej prostoty, który zrwsze I w ki ż- 
dej roli, lebiei czy gorzej ujętej, zapewni 
p. Smosarskiej powodzenie. Z pewnością 
pozostaw! ona w Wilnie miłe I pogodne 
wrażanie, Lutnia bvwała wciął pe.ni a jaj 
brudne, o  jak łe  brudne Idany l rozjaśniał 
perlisty śmiech warszaw kiego dziewczątka.

Arc-



Wieści i obrazki z krąru.
KRONIKA GRODZIEŃSKA

— .K ro n ik a  m. G rodna*. Ukazał sic 
z druku pierwszy zeszyt czasopisma, wy
dawanego przez M agistrat m. Cirodn i p. t. 
.K ronika m, Grodna* „Kronika" ma wy
chodzić co kwartał. Na treść numeru zło* 
tyły sią artykuły J. Jodkowskiego kusto
sza MHzeuir Państwowego w Grodnie p.t, 
•G rodno za Zygmunta Augusta*, St. Ku
łackiego. Działalność Samorządu Młąjskia- 
go w Groanie* i Heinricha — .Ludność 
miasta Grodna w latach 1921 — 1927*. 
Specjalny dział s t a n o w i ą :  „Wiado * 
mości statystyczne miasta Grodna".

Zeszyt prezentuje sfą bardzo powol
nie. Pismo redaguje referent Wydziału S ta
tystycznego Magistratu m. G roona p. St. 
Kołecki, którego wytrawne kierownictwo 
daje gwarancją, ie  i dalsze eeszyty hądą 
nie mniej obfite w treść i nie mniej su
miennie i rzeszowo opracowane

— Z m iany pe rso n a ln e  Referent Wy
działu Statystycznego Magistratu m. Grod
na p. Stanisław Kołecki o p u śJ ł  z dniem 
1 maja r. b. io stanowisko. Jak sią dowia
dujemy p. Kołecki obejmie stanowisko se
kretarza Sejmiku powiatowego w Grodnie. 
Niezawodnie na tej zi mianie stanowisk zy
skają sejmik i wydział powiatowy, straci 
natom iast Wydział Statystyczny Magistra
tu, który nie p-ądko potrafi zm ieść odpo
wiednią siłą facnową, k tó-iby o o trf iła  
wypełnić lukę, wytworzoną przez ustąpienie 
p. Kołeckiego (wp)

— O Kasą C n o rę . Grodzieńska Ka
sa Chorych do chwili obenrej nie posiada 
Rady 1 Zarzadu. a jest kierowai a przez 
k .m łr a r a .  Uważając, te  Kasa Chorych, 
jako instytucie o  charakterze soołecznym, 
winna być kierowana przez osoby obda
rzona zaufaniem całego społeczeństwa. Ra
da Klasowych Związków Zewodrwych w 
Grodnie postanowiła wystać do władz 
miarodajnych w Warszawie m em orjtł w 
sprawia dziaulności Kasy Chorych z żąda 
ntem w terminie możliwie jaknaj-ychlej 
szym wyborów. (w.p )

W ub. niedzielą wygłosił w wileńskim 
oddziale Towarzystwa Historycznego prof. 
Kazimierz Chodynlckl edezyt t e  temat 
„Problem at syntezy w historji a indywidu
alność historyka*.

Rzecz właściwą, 1. j problem indywi
dualności historyka przedstawił prelegent 
na bardzo szerokiem tle z wyjątkową zna
jomością rozległej literatury historjozc fics 
■ej, wyróżniając w poglądach na zadania, 
cele i możliwości historji trzy kierunki. 
Pierwszy reprezentowany przedewizystkiem 
przez Riccerta polega na p o d s ta w ia n iu  
jednostkowych, indywidualnych z awisk hi
storycznych jako elementów dziejowych. 
Drugi, nowszy. Fosostaiący głównie pod 
wpływem socjolog)!, wprowadza uogólnie; 
nla, zdąża do ujmowania cech wspólnych 
zjawiskom historycznym i jest skłonny do 
uznawaniu tendencyj rozwojowych, a n a 
wet formułuje prawa, postępują w ten 
sposób ku syn tezie (francuska szkołu Science 
Sociale, współcześnie zaś Berr, u naa 
orzedewszystkiem Bujak). Tylko pod wa
runkiem dochodzenia do takick uogólnień 
wzorem nauk przyrodniczych ma, zdaniem 
tego kierunku, historja prawo do miana »a- 
ukl. Trzeci wreszcie obóz ekbktyków (np. 
Petruszewski) zajmuje miejsce pośrednie 
mlędsy odu pierwazemi.

Stara ta i coraz pogłębiająca sią kon
trowersja posieda zasadnicze znaczenie i 
wpływa metyiKO na charakter pracy histo
ryka, ale i na dobór tematów bądź o za
kresie szerszy o ,  bądi śclSIr lokalnych, mo- 
nogrtif czDych i decyduje o systemie trak* 
iowanu zagadnień.

Pierwszorzeane znaczenie ma tu Indy
widualizm historyków, narurama skłonność 
do pewnego typu zagadnień i sposobu 
Ich uimowania. Podkreślając dzo silnie 
znaczenie tego czynniki wyróżnił prelegent 
ty p y  historyków  i podał ich klaty: kacją.

Więc h is to ry k -e p ik  usiłuje uiąć treść 
historyczną badanych zjawisk I roztacza w 
tym celu szeroki, barwny obraz dziejowy, 
wysuwając nu pierwuzy pian osoby d ii- ła 
jąca (Thlers, Szajnocha, Kubala); historyk  - 
dramaturg ti rouje zdarzenia ze stanowiska 
konfliktów dramatycznych (Tacyi, K onop
czyński),osobno zarysowuje sią typ historyka 
skupiającego s v s  zainteresowanie przede- 
*. sxy?f iem na przebiegu taktów celem, zdoby
cia wlącej w nich fe.otrej prawdy dzie
jowej (R .-ze): wreszcie his' oryL idtwa- 
rzający dzieje ze stanowiska filozoficznego 
(Rickert/ z kierunkiem teorjopozrnwczym. 
historiozoficznym, społecznym l t.d.

Ciekawa ta klasyfikacja, unikijąca 
zresztą wprowadzania jakiejkolwiek hic ar- 
chjł poszczególnych typów, pociąg* orygi
nalnością. zwłaszcza, ie  istnieic bogaty 
materiał biograficzny pracowników n i azo 
wych na polu historji, który pozwoli zna
cznie zwiększyć ilość przykładów I ewt - 
tuzinie wzmocni konstrukcję prof Chody- 
nickiego. W rezultacie zostałby rzucory  
snop światła na rolę indywidualizmu w twór
czości historyka, problem interesujący prze- 
dewuystkiem z punktu widzenia psytbolo- 
gjł tw órczości.

Pozytywne wyniki mogłyby mleć rów 
nleż znaczenie przy wyborze kierunku mi- 
djów historycznych zależnie od rodzaju 
uzdolnię ' i Skłonności pracownika.

W bardzo żywej dyskusji zabierali

Sos prof. Koneczny, prof Modefskl pro- 
sor E hrerk  eutz rektor Parczewski, 

dr. łlirscnoarg  I prelegent.
Ad. tbrsehh.

KRONIKA L1DZKA.
— Z m niejszen ie  się  bezrobocia 

Według danych statystycznych Urzędu Sta
rostwa st: n bezrobocia w Li dzie wynosił 
na dzieli 30 kwietnia r. b. zaledwie 10 
osób. Wstyscy bezrobotni korzystają z za
pomóg rządowych.

KRONIKA MOtODECZAŃSKA.
— Zaśmiały p iekarzy . Przed paru 

dniamf zgłosili się do p. starosty mołode- 
czanskieg*' „orzedstawiciele" branży mącz- 
nei i osobi ch: pp. K .duszynr, Kaca, C*a- 
jewskiej i Nagrabeckiego z Mołodeczoa, z 
żądaniem podwyżki cen na chleb i mąkę.

Przedstawiając najrozmaitsze (dodać 
należy, na niczem nieoparte) kalkulacje i 
kombinacje, żądali ci „przedstawiciele" na
stępującej podwyżki: chleb razowy z ł5  na 
58 gr. za klgr., chleb raś biały—z 70 na 
80 gr. za klgr.

Ze względu na to, iż żądanii* te nie 
można bvło uważać w żsden spusób za 
realne, nie mogły być więc przyjęte. P. sta 
rosta obiecał.tylko potraktować sprawę 
przychylnie, ale tylko wówczas, gdy zain- 
tertsew ani przedłożą sprawę realnie.

„Delegacja opuściła gmacn Staro
stwa, oświadczając jednocześnie, że natych
miast wszyscy i lekarze (nikt nie upoważ
niał delegacji do wystęoowm ia w imieniu 
wszystkich), zam kną z  tego powodu pie
karnie, zaprzestając wypieku chlebt.

: Jednakowoż (o dziwo) dotychczas ci 
„przedstawiciele*, narów m  zlnnem i piekar
niami wypiekają ■ pocenie nie podwyższo
nej sprzedają chleb, a nawet niektóre Pie
karnie obniżyły ceny.

Fakt ten świadczy o  paskarskich za
miarach panów e „delegacji".

KRONIKA SOLECZNICKA.
— Nowa straż ogniowa. Władze admint- 

str :vjne zareiestro wały statut powstałej ostatnio 
w Wielkich Solecznikach ochotniczej stiażv ognio
wej. Nowopowstała strat poczyniła .zbiegi w ce

lu otrzymania potrzebny- i narzędzi pożarniczych, 
a w pierwszym rzędzie sikawki.

Oitamie mśm Kapitały Krzyża la- 
s i l  Wojik Liiwy k ito w ej.
Dnir 28 kwietnia r. h. odbyło się os

tatnie t siedzenie ^ap ltu ły  Krzyża b. Wojsk 
Litwy Środkowi j. Na u b ra n iu  obecni byli: 
Gen. Żeligowski, G ta . Mokrzecid, Ppłk. Szt. 
Gen. 'ow ieź/, Pprk. t  alewicz, Mjr. Łep- 
kowski, 1 Mjr. Dunin Wąsowicz

Postanowiono wydać książkę pam iąt
kową Kawalerów Krzyża, oraz ustalono 
dzień 9 października jako dzień święta Ka
walerów Krzyża.

W z**'lqzku z temi postanowieniami 
powołano do żyda s b ły  Komitet Admini
stracyjny Krzyża Zasługi w składzie: Gen. 
Moarzecki, .* "łk. Szt. Gen. Powiężą, Ppłk. 
Szalewfcpa, m jr. Kirtiklis, Mjr. Łepltowski 
i Mir Dunin Wąsowicz z prawem koop- 
tacii dc Komitetu jedy nie Kawalerów Krzy
ża Na tymże posiedzeniu po ruz ostatni roz- 
p itrzonc wnioski o  nadanie Krzyża w . la  
bie 120. Uwzględniono 19 wniosków. Mię
dzy m ierni jednogłośnie nadano Krzyż Wo
jewodzie R czkiewlczowf _a zasługi przy 

ganlzacjl formacyj ccnotniczych b. Litwj 
Sredkowej przez zr początków anie tej or- 
gtniza ji oraz Gen. Fasławsaiamu, poi k tó
rego kierownictwem dokonana została lik
widacja pasa neutralnego.

ONIKA
D ii* Konstytucja 3 Maja.
Jutro; Plorjana M P
Wachód Jłońcs -g. 3 m. 57 
Zscjóć „ g, 19 m. i*

M ETEOROLOGICZNA.

— Spor .rzężenia Nakładu Meteorologi
cznego U. S. B. z Ji i. V. b. r. Ciśnienie 
Średnie w milimetrach 762. Temperatura Średnia 
-t-13° C. Opad w milimetrach. — Wiatr przewa
żający północny Pogodnie. Minimum na dobę 
6 C. Maksimum + 1 3  Ć.

Tendencja barometryczna — spadek ci
śnienia.

MIEJSKA.

luńcie tui i tncisle aitcsbrainiUa
I « D i w e t i j U e i  libłjgtecE P iW ita tl.

os..cm ;h  dniach bawił w naszem 
mieście proł. Jan Rutkowski, zaproszony 
orzez rząd Konserwatora w celu przepro
wadzenia aaal. nad małaturami w koście
le p. w. św. .e resy  i r  Uniwersyteckiej 
Buliotece Publicznej, które mają być w 
bieżącym sezonie restaurowane. ? o  szcze
gółowej eks trtyzie, k tóra wykiwała, że 
freski w lo śd e ie  Ostrobramskim  po dwu
krotnych o1 zemalowanlacrt (ostatnia resta- 
u.acja, dokop-ma przez Strzałeckiego z 
Warszawy w 1895 r.) tr legły bardzo 
■ aźnemu zniszczeniu wskutek użycia nie
właściwych farb, wywołujących da całej 
powierzchni grzybek, postanowiono przy
stąpić do odczyszczenia naleciałości jó ź -  
mejszych, O a st: im zachowania plerwot 
nych m .ir tu r  ,. esaowych, przedstawiających 
*ceny z 'tycia św. Tui esy, uzależniono dal- 
sze po stępowanie. Odnośnie do mi ur w 
Bioijotece, w sali sklepionej 11-go piętra, 
wykonanych irbam , temperowemi i w s/li 

parterowej (d auli uniwersyteckiej) gdzie 
°  -y t°  ubc roku malatury Franciszka Smu- 
glewlczs i nu sklepieniu cenny obraz z 
m d  * ł ,JZU,cltich i prze Jstawiaiący adorację 
, * M. przez Zzkon) postanow iono pod- 

przy, .lym miesiącu roboty konser- 
w rJne, które przy zarhow m iu ogólnego

i" 11 Śl ’> Pokrytych uprzednio 
,ei doprowadzić mają wnętrza 

obydwóch sal do artystycznego a giądu.

Giełda w f l tń a u  z dn. z,V. b . h
Ruble dote A_n a 72

K t & f l  ^ '  ^ -^ e m a k .  af. 100 73)00Akcje Wileńskiego ćt-ku ZiemsJc, 197,00—193,00 
Giełda warszawska z dm 2.V. b. r. 

C I S K Ł

— -V iprawle „Rer.uty“. W dniu weroraj- 
srym . c. prz-zydenta mhsta p. Czyża ód de- 
dzill przedstawiciele „Btduty* w osebach pp. dy- 
retił^ra Osterwy. Chmielewskiego i Zieli! kieg<- 
Ntf t lizko godzinnej koiferencj. poruszona była 
sprawa wydzierżawienia zespołowi artystyczne
mu „Reduta * /machu teatru n iejsdego na Pohu- 
la ice na rok t :atralny 1938/29, Ostateczne wa- 
run..i dzierżawy ustalone zostaną w dniach naj
bliższych. Jak u, przy tej sposob"oSei dowiadu- 
-ujemy, zespół „Reduty* jut w dniu 9-go naja 
O łuszi ta Wilno, u „a ją się na kilkomiesięczne 
tournee artystyczna. W związku z powyższem Ma
gistrat ni. Wilna projc tuje teatr na Pohulance w 
sezoniu letnim wydzieli. vic jednemu z pnJstJcb 
zes? -łow teatralnych. W sprawie tej, po porozu-

ueniu siu M gistrati z Urzędem Wojewódzkim 
t\ iłana zostanie specjalna konferencja „sóo za
interesowanych. na której kwestja ta zostanie 
szczegółowo omówiona.

— Poranki mnzyczue w ogrodzie bernar- 
ayttikiin. Jak już w swoim czasie podawaliśmy
0 vi 0j ierzawienift ogrodu Bernardyts«;iego na u- 
rządzenje poranków muzycznych w sezonie let- 
nim, ubiegamy się usilnie Komenda Garnizonu 
ir.iasta i Towarzystwo , Sokół*. Sprawa ta omawia- 
pa >yła1 już rilkakrc ,nie na posiedzeniach ciŁ- 
n -iych k 'misyj miejskich i znulazła swe defini-

ne rozwiązanie do ,ero na wczorajszym pc- 
sifazemu inre*ydjmr Magistratu, któ.y itoJąc na 
sta ’Owisku, iż poranki m-jzyczne muszą i 1'' bez
płatne postanowił kwestję urządzania w niedziele
1 Święta poranków uowierzyc i s  pewnym wyna
grodzeń em orkiestrom wojskowym garnizonu 
m. Wilna.

j Pierwszy tego rouzaju porenek muzyczny 
niedziel prawdoPodo^n'® już w nrjbli su..

— Przychodnia jagllcznk W dniu 4 maja 
r. b. : o i( «nie uruchomnr państwowa przychod
nia di* walki z jaglicą, która została zorganiz ■ 
wana przez wtadze sanitarne wojewódzkie kosz
tem skarbu pai stwa w lokalu Starostwa jrod. ■ 
Kiego przy bllcy, Żeligowskiego.

Według zasady zobowiązującej same- 
rLąay dc współpracy z rządem w a cji zjpobie- 
gav zej szerzeniu sję choról zak.żnych ./(agi- 
strat m. W '.na uędzie opłacał personel przychodni.

w Powstającej przychodni będr udzielane 
por*4y eka skie. osobom cierpiarym ia  choroby 
oczu bt .płatnie.

- <iS^0Tzy  w n̂"'̂  1 JłaszaC do przychodni
od godzu. 1 do 5 popołud u « dnie po rzednie.

— R nont „Ratusza". Magistrat m. Wili 
zamierza wkrótce przj .pić do remontu /machu 
Ratusza (ul. Wielka) W związsir tem, mieszcące 
się tam obecnie biura Funduszu Bezrobocia prze
nieś one zostaną do murów po - Franciszkańskim.

— Choroby -tak żnt. | ndług ostarni r da
nych zaczerpniętych ■ Sekcji Zdrowia Magistratu, 
w tygodni 1 1 tiiegłym ni terenie w WIlr :ano- 
towanc następującą iloić zasłabmęC na choroby 
zakanr-

tyłus brzuszny -  i; , rfUs nieokreślony -  
2; tyrus plamisty — 4 (zmarło !); ospa wietrzna— 
8; odra — błonica -  8; krztusiec — 3; róża— 
1; zausznica — 13, jaglica — 1; gruźlica — 13 
(zmano 2) 1 drętwice karku — 1 .

Ogółem zanotowano 8’ choroby zakaźne z 
czego 3 zakończy./ się wynikiem fmier 

. » , Upor*ndl ow inl I jńaców i skwerów' 
ulejskicn. Jak się dowiadujemy, Magistratm.Wil
na postanowił z dniem 4 b m. przytrąpid rf a i* 
tsn /wnej pracy w kieruuku P orządkowania 
sk» rów i < łaców miejskich. Przy robotach tych 
ralrti  .,!5na zost"nl« Piervsz-i partja w iloSc. 90 
roootnlków, pozbawionych osti .nio w myśl za- 
raądzema Ministerstwa Pracy i Opieki Społecz
nej prawa pobierania zapomóg doraźnych.

SAM ORZĄDOWA.

a . ,^yl?or>r R*dy Wojewódzkiej. Wojewo
da wil<:, ski pismem ; cnia 25 kwietnia r. skie- 
sOę anem r*o wszystzicb przewodniczą :vcl Wy
działów Pi *ii towych oraz prezydenta m. Wilna 
zarządził dokt anie w^borow Radj Wojewódzkiej, 
kto-c muszt by i  ukończone we" wszystkich po
wiatach do dnie: 1-go czerwca r. b.

Dolary . 
Belg) a
Hol idją
Lprdyn 
rłowy Jork 
Pani

. 3J«/s—8.86J/s
• .24.44 -12 ,13
• 359.51-358,61
• 43.49—43 39
- 1 90- 18

35,09- -  35,01

SPRAW Y PRASOW E

— KonMskaia. Oregdaj poncja wileńska 
wykr>,a przysł*.:, z CzechosłowacjL n»k>-d „Biu- 
le mu eserów białoruskich* Starostwo Grodzkie, 
wobec stwierdzer1 antypaństwowej treści tycn 
biuletynów, zarządziło jegn konfiskatę.

Y-TQ JSKOWU
- Pobór rokrutoi. Dnia 2 maja komisja 

„ joorows rozpoc. ęła pocór rocznika I9Qj 2 gi 
dnie z planem poborowym w dniu 4 b, (n. winni 
stawió się ao rzeglądu mudzeni w roku 1907, 
zamieszkali na terenie komisarjatów policyjnych 
I, i III, których nazwiska zaczynają się na literę 
B. Zaś dnie 5 b. m. naborowi zamieszkali na te- 
rc.iie komisariatów II. IV i V, kre-ych nazwiska 
również zacz -nają »ię na literę B.

Rrzj ąd pooorowych odbywa się v  lokalu 
komisji poborowej przy ul. bazyljańskiej 2 .

Z  PO L IC JI

-  Nowe stowarzyszenie. Władze woje
wódzkie ohzymały do zarejestrowania, statut no
wopowstałego stowarzyszeniu p. t. „Orli lot*. Za
daniem stowarzyszenia bedzie hodc la gołębi.

i  o n ': z Y i  v

— Pos edz ‘nie komisji Kulturalne -oświa
towe1. W początkach przyszłego tygodni: odbę
dzie się posiedzenie mieiskiej komisji kulturaino- 
oiw ij!.owflj. Między innemi na porządku dzień- 
pyt figuruje spr-wa wydzierżawienia na sezon 
letni teatru miejskiego na Pohulance. A.

ARTYSTYCZNA

— Nominacja na aspirantó . Ostatnio 
powrócili do Wilna i  otrzymali nominację na as- 
nir: 1 łów trzej starsi praoóownfcy p. p. Zeo, Pis- 
Wozub i Grabów: któizy w swoin czacie wy
delegowani zostali do Warszawy na roczny kurs 
instruktorski.

ZB ZW1AZ. 1 STO  WARZ.

— Zarząd Towarz; t  l Przyjaciół Fran
cji uprzejmie prosi wszv:tkich swbith czlonkww 
o przybycie w piątek dnia 4 maja ul. Śniadeckich 
N. 3 m. 17 nomiędzy godz- 6—3 celem omówie
nia spray dotyczących 'iowirzystwa.

— t  Komitetu Budowy Pomnika Mic
kiewicza. a wniosek Zarządu, ogólne zebranie 
Głównego Komitetu Budowy F unika Mickiewi
cza 1 Wilnie, kooptow iło co  Zarządu 1. E. ks. 
arcybiukupu Metropolitę Romuald: . ałbrzykow- 
skiego, gen. S anisława Burbardl B ikackiego i 
prezydenta m Wilna Józefa Folejewsklego.

„Związek Oficerów Rezerwy wzywu 
wszystkie. :*jnownvch ko. ego w do st .wienir 
sil. w Związku w duli' 3 maja w celu wzięcia u- 
dzihi'1 w uroczystości narodowej i pot odzie. 
Projektowane jest unormowanie 2 plutoów: jeden 
w ubrań u wojskowem, drug! w cywilnem Zbiórkę 
w Związki* o ijoda 9 i Pół*

nie Wileńskiego Żeńskie?" hufcu harcerskiego 
dla młodzie,'/ „Harcerskie powitanie wiosny*. 
r .Jka w 4 cdsłon :n: odstonu ł. Obóz w lesie; 
II. Królowa zima (tańce: sopelków, szroników i 
'n.jiek); III. PieHiriosnek (tańce: jusKółek, moty
li i kwiatów); IV. Wieczór w obozie Dochód prze
znaczony na obozv harc wil. drużyn żeńskich.

E d d j o .

— Odznaczenie wileńskich artystów-foto- 
grafór. Dowiadujnmy się o odznaczeniach janie 
spotkały dwóch wileńskich artystów-f jtogrriów, 
ks, kapelana ble ;zio»skiego i inż. Misiewicza na 
wielkim islonic międzynarodowym fotografji ar
tystycznej w Wimbledon pod Londynem. Ks śie- 
dziewski otrzymał dyplom honorowy za wysta
wioną pracę p. t. „Sztandarowi czeSfi*. a inż. Mi
siewicz — medal bronzowy za obraz „Źdźbła zi
mowe* W katalogu wystawy w Wimoledon spoty- 
Kamy jeszcze nazwiska dwócb wilnian, Bułha.ca 
z 4 obraumi i Rożnowskiego z jednym. — Wy
stawa ta, jedne w poważniejszych w Europie zostera 
obesłaną pracami wilnian. Staraniem Towar ystwa 
Miłośników Fotografii i Foto-KIubu w  Wilnie. 
Wszechświatowa konkurencja i wysoki noziom 
yystKwy czynią te odznaczenia wileńskich artys
tów tembardziej zaszczytnemi 1 godnemi pod
kreślenia.

SPRAW Y ŻYDOW SKIE

— Organizacja wyborów do żydowskich 
g>nla wyznai iorych. Na ostatnio odbytem ze
braniu w lokalu gminy żydów: iej został ukon
stytuowany miejst; Komitet Wyborczy do gminy 
wyznaniowej. W ss 1 td prezydjum Komituiu we
sz1': jako prezes dr. Gierszun wice -prezes—Kruk 
i na sekretarza — Rudnicki. Uchwalono pozatem 
rozpocząć postępowanie wyborcze od 6 b, ra. 
Starosta grodzki p. Iszora, z ktoryr nowc-obra- 
ne pi ..zydium konferowało w sprawie otrzyma
nia ud rządu kredytów na irzeprowadzenie po- 
wyźszyct wyborór, v'yiaśnił, iż z?jd na powyż
szy cer nie może udzielić kredytów, jednak, chcąc 
przyjść z pomocą społeczeństwa żydowskiemu, 
gotćw jest dopomóc mu w uzyskaniu odpowie
dniej pożyczki w jedi.ym z ńanków. Posiedzenie 
to nosiło dosyć Lurżliwy charakter. Część zabra
nych protestowała przeciwko pomi.i ęau w pra
cach Korni,ego Wyborczego ziriązków zawodo
wych.

W związku z powyższera dowiadujemy się, 
iż nauczyciele heuraiscy postano-... dc p . . 1  rłycb 
wybo.óa ic gminy wyznaniowej wystawić listę 
samoc zielną

Ugrupowania zaś sjomsiyczne zrwarty blok 
wyborczy, w SKtadzie miaract. ntów sjontsiów o 
gólnycl: i : jomstow. Agud i i Achdus dotychczas 
żadnego blc cu nie zaw-.ły Związk: Zawodowe 
prawdopodobnie p u . ą 4 się z demokratami

— Sen: to Ruoinaztejn interwenjuje. O- 
negdaj wyjechał do Warszawy i.nator Rubinsztejn, 
który ma interwenjować w Ministerstwie Spraw 
Wewnętrznych w sprawie pozbawienia niektórych 
miastecze województw: wileńskiego prawa gło
sowania do gmin żydowskich.

— Delegacja „Bundu". Wczoraj z rana wy
jechał' ao Warszawy delegacja wileńsKiego „Bun- 
1 1* Delegacja ta weźmie dział w pogrzebie za
bitych p c-cz a s pochodu w  dniu 1 maja dwóch 
bunaowców. Po.wrót delegacji nastąpi w Końcu 
b. tygodnia.

Z t O i& KH aCLh.

— Pożar lasu. Przedwczoraj po stronie li
tewskiej naprraclwki str Puhajnie wybuchł po
żar lasu. Ogółem spłonął las nc przestrzeń9 oko
ło 1 kim.

— Patri i lltewsul zranił kobietę niewia
domego nazwisk* Onegda] na odcin . Golir.ce 
litewska strat pograniczna ciężko raniła kcNetę 
niew.-domegc nazwiska Które przechodziła w 
pobliżu granicy litewskiej. Poszkodowanej przy
szedł z pomocą patrol imejscowego K. O. P-u.

— Frekwencja nadgraniczna. Jak się do
wiadujemy w ubiegłym miesiącu za doraźnie wy- 
danemi przepu kam granicę polsko litewską 
przekroczyło 1500 osób, przeprowadzając zgói 
500 sztuk żywego inwentr.za.

Na tej samej podstawie i r  tym samym 
utasit granicę polsko-litewską przeważnie w ce
lach handlowj ch przekroczyło 300 osób.

T e a t r  i m u z y k a .
— Teatr „Reduta" nr Pohulance Osta

tnia przedstawienia przed letnim objazdem.Dzi- 
ziejszr nowość w Reducie. Dziś o godz 2.U.3) ze
spól Reduty przedstawi po .z  pierwszy, na rzec: 
Daru Narodowego P. M. Szk komedję.jbyczajową 
w trzeci, oosłonach Józela Korzeniowskiego p. n. 
„Wąsy i peruka*. U' przedstawieniu biorą udzj : 
bt. Chmielewska-Perzanowska R. Dziewulska. H. 
Hohendlingerówc.a, St. K macka, £ . Sciborowt St. 
Brem, J.Comoois, J. Karbowski, St. Larewicz, 
W: Gas.ński K, Pągowsk., M. Pili, J. Wasilewski 
i L. Wołłejko. Oprawa scenicana Iwa Jalia. Sty
lowe kostjumy z epoki Stanisława Augusta wy
konano w pracowniach Reauty.

Pozostałe bilety nabywa można w biurze 
„Orbis* i cd f>odz. 17-ej “  ka: t eau-i

— Niedzielna popołudnió > ka. W niedzielę
0 godz. 15.30, pr raz ostatni, po cenach zniżo
nych powieść sceniczna w 7-itfiu odsłonach J. Żu
ławskiego p L „Eros i Psyche".

. - „Zaczarowana kr< lewna" w Reauc.e 
na rzcci schroniska dla sierot. W tobotę dnia 
5g-o maja r. U. u bjoz. 3 m n. 30 popoł. w gma
chu teatr:1 „Reduta* na Pohulance nabędzie się 
przedstawienie na r ccc Scnroniska i u  K. Zubo- 
vicza Wileńskiego T-wc Opieki nad d-iećmi O- 

uegraną zostania ba,<h w 5-fu aktach Or-Otr p. t. 
„Zaczarowana królewna* urozmaicona tańcami 
ludowym1 i fant: tycznymi.

W “kcie Ill-cim śpiew w wykonaniu p. Inki 
Zwidryi.ćwny.

Bilety od 2 zł. 2( gr do nabycia w cukier
ni Szirallc (czerwonego) w niu przedstawienia w 
kasie teatru od godz. 2-giej.

— Te a r  Polski salr „Lutnia". Pożegnalny 
występ Jadwigi Smosarskiej. Dzi: Jadwiga Smc- 
s rśk* żegna publiczność wilonsk. w dramacie 
Schiileta „Intrygo miłość*.

Rola Ludwiki na.eży do najlepszych kreacy, 
JauWigi Smosarskiej. Kierownictwo, zgodnie z ży
rze 1 iem uroczego gościa, przez : icza c i  ; część 
biletów na pożegnalny występ Jadwig: a.nosar- 
skiej uczące, s ę młodzieży, dla której będą sto
sowane specjalne zniżki.

— jutrzejsza premjera. Jutro pc raz pierw- 
izy grana będzie krpitali 1 komedja d e R. Flers‘a
1 de Fr. Croisset a „Nowi panowie* nie schodząc: 
od dwu lat z repertuaru jednego e teatrów pary
skich.

„Now> panowie* posiadają wieH aktualnoś
ci i w całości mogliby by? przeniesieni na giun, 
realny polśki- Pozat- n wiele ciętej satyry i dowcipty

— Przedstawienie bezpł atne. L :is > godz. 
5-ej popołudniu ku uczczeniu b wie ta Narc iowego 
Teat Polski łaje wic ~ isko bezpłatne, na którem 
ukażr się .Konstytu jr* b. Gorczyńskiego.

— iarcc 11 ie powiti iit wic m . . W nie
dzielę dn. 6 maja b. r o godz. 1 ?-e: odbędzie się 
w Salr Miejskiej ul. Ostrobramski k, nrzedstawie-

PROGRi^M STAńflft WILEŃSKIEJ.
Fr (35 mrr.

_C2WA"TLł. 3 maj
10.15. ransmisja nabożeństwa z Katedry Poznań

skiej, nlebruje ks biskup Radoński wvgłosi 
Kazanie ks. St. Adamski, chór p. dyr. ks. w . 
Cici rrowskiego.

12.00, Transmisja z Warsiawy: Sygnał czasu, nej- 
nał z wieży MarjackieJ, komunikai :o liczc- 
raeteorolog!~zny.

12.10- Transmisja ; Warszawy. Koncert dla mło- 
ćrieźy z Filharmonii W: sławskiej.

14.30. Audycja literatK l. maj* wykonaj art. 
Reduty Halina Hohenaluigerówna i Jozef Kai 
boi ski.

15.15 Trat misja koncertu popularnego z Filha 
monji Warszawskiej.

17.15. Pogada .ka radjoiechniczna wygłosi mi. ra
diostacji Henryk Tokarczyk.

17.45. Transmisja z Warseawj Audycja literacka.
13.55, ( izetka radjowa, sygnał rzass." i rozmaitości.
19.20. Transmisja 1  Lozmnia. „Zygmunt August* 

Opera narodowa T deusza Joteyki.
22.05. Komunikaty P. A. T,
22 30. Transmisja 1 izyki tanecznej z restauracji 

„Bachus* w Wilnie,

Walki zapaśnicze w cyrku,
Szczerbiński prze- 35 min. opierał się Orte- 

rowi, aż wreszcie schwytany \ 1 podw. nelsoi 
skapitulował.

Decvdująci walka Poschofa z Prohask:,, 
sk o i.cz /: *ę incydentem.

W 16 min. Pr jhaska po szeregu uderzeń, 
mających na ceiu zmylenie uwagi Poschofa, ch»y- 
ci g( w urzedni pa. i przewrócił na plery. Nie 
zdołał go jednak przytrzymać przez przepisowe 3 
sekundy, gUyź Poschof błyskawicznie zastoaował 
ruladę, przekręcają-. Prohaskę n- łopatki i przy 
trzymując go dwie sekundy.

Tymczasem Drohaska z triumfem zerwał się 
z dywanu, uw: sjąc siebie za zwycięscę, lecz ar- 
bitei p. Brański zmącił jeg< szczęście- oświad
czeniem, te Poseł-of kźdł za,edwie jeuną sek ra
dę, zaś Probrska dwie, a latem .egulaminowo 
żbU/i z nich nie leżał i polecił dh.ei kontynuo- 
wpi walkę. Poschoi do walki stawił się, zaś Pro- 
h iska uporczywie odmawiał, wobec rzego komi
sja sędziowski, po trzykrotnem wezwania, uJz ■ 

a Prohasct porażkę. Publiczność zgodi io po
parła decyzję sędziów

Wiliiog v  18 min. pokonał Budrusa.
Dz‘S w czwaitel wa'czą: Poschof—Sztek- 

ker, decyd. rewanż, w stylu ameryf ańs-cim Oi 
łow—Willing i decydująct Szczerbiński—Peterses.

S P O R T .
B.eg Okrężny o puhar „Słowa* 

w n iedz irlę  6 m aja.
V nledcielę 6 maje odbęazie się doroczny 

bieg okrężni* o nagrodę urzecnodnią puhar 
„Słowa*, 9

B g rozpocznie się puuKtuainie o godz 
12-ei. Start u wvIotu Ale: Syrokoi.iL i ul. Taaeu 
sr Kościuszki, metr w Alei Cielętaika rOwno 
ległej ''o ul. Arsenalskiej. Zbiórka zawodników o 
godz 1-ej ranc w sz :ui parku sportowego im. 
gen. Zeligows' 1 go. Więczenie nagród odbęd.zie 
się o godz. i3  w parku sportowym im. gen. Że
ligowskiego. Nagrody otrzymają: Zwycięski: dru
żyna— puhar „Słowa*, indywidualny zwycięzca — 
statuetkę, o _i_ 6-iu kolejnych zwycięzców pa
miątkowe że j - f

Protektorat nad biegiem objął pan wojewo
da Władysław Raczkiewicc, w sUcJ zaś Kc miie- 
tu Honorowego wchodzą; p.p, wojewoazina Jad
wiga Radkiewiczów 1, br. Marjanowa Broel-Plr- 
te owa, Marianowa Mikuliczowa-Radecka, sena
torowi. Sunisł&wc a Waukowiczowa, reuaktoro- 
w„ Stanisławowa Mackiewiczowa, inspektor Armji 
gen. S. Burhardt-Bukac's, Hipoli Gieczewicz, H . 
Jan Tyszkitwic: d-ca 1 r)yw. Leg. nułk Kru-
azewsLI, d-ca 19 Dyw. Piech. pułk. Kasprzycki, 
d-cc Obozu Warownego pułk. Krok Paszkowski, 
komendant miasta pi łk Iwo Giżycki, i  ca Sa
modzielnej i ygad: Jazdy pułk. Przewłoc&i, pre
zes Michał Obier eiski i kap- Kawalec

W roku ubiegłym wziiło udział w bie
gu p zeszło stu zawodników. Pubu zuobyła 
drużyna WKS Ligoń, nagrody indywidualne 
o.p. Sidorowicz (AZSi, jliok (WKS Pcgoń), 
Wiluch Jentys Kłatu( (WKf ‘"'ogoń), Sokchński 
(AZS), Brzostowski (Slow. Młodzieży Polskiej).

Leit&a . tljtyku.
WynlKi W ieczorka na zawbdLch 

w Król H uclr
W iłup ńiern wczorajszej notatki podaje* 

my wyniki c sięgnięte przez Wieczorka 3 p. o. 
>ap.) na zawodach lekkoatletycznych w Król. 

Hucie. Utalentowany ten zawodnik zc.ął drugie 
miejace w rzucie dyskiem osiągając mtr. 3" 
cm. (Swie ny wynik) oraa trzecie w b,egn 110 
mtr. z płotkami.

Pierw sze w sezon ie  zaw ody lekko 
atletyczne

Jak juz donosiliśmy odDędą sią w dniach 
4, 5 i 6 maji b. r. .a .ai.anczenie kursu lekko
atletycznego Szweda Nor.ingr zawo. y 'ekkostle- 
tycznf, które organizuje Wi: O. Z. L" A.

W dniu 4-V początek zawodów o godz. 
16.30 w dniu -V o godz. 15, w dniu 0-V o godz. 
16. z.awcdy odbęaą się na boisku sp. 6 p. p. L *g. 
na Antokolu.

Ze Z w iązku B oksersk iego .
Znany instruktoi boksu p. Kłoczkowski 

wybrany ios.al na waimm zebraniu Okr. Zw. 
BoKS.kierowŁikiem Wydziału Sportowego Związku.

NajbM isze zaw ody  p iłkarsk ie .
U najbiiższ: ( botę L-\ gra 1 p. p. Leg.

z OgnisKien w niedzielę 6-Y Makabr z A.7 S-cm.

K M / 1 FILMY.

ppZnak Z oppy‘*.
(Kinem. Miejski).

A oół za bajeccity temparement ma ten 
Douglas Fairbanks! Wspaniale wyrobiony spor
towe, pełen niezrównanego humoru, nieustające) 
werwy, a przytem zmienia się co sekunda jah 
kameleon: %

tywy jak naiżywsze srebro i tal* „zabójcze* 
miły, te ąpfęa niewieście topuieją w ciemności s 
kina jak parafinowe świeczki.

„Znak Zorry*, o jeden najtapszych, ja
kie tylko można sobie 'wcbraslć filmów awan
turniczo - romantyczno - bohatersko - wesołych ... 
Dramatyczne sytuacj *. sceny Womiczae i hrmo- 
rvstyczne, wszystko tobrze reżyserowane i insce
nizowane utrzymuje widza w liągłem napięciu 
uwagi. *

i  zaao oieiiiem ujrzeliśmy w „nadprogra
mie* film kił -y jako-tako moi: 1 zaliczyć do na- 
•il.owycn. Maro to jeszcze trochę, sadzimy, te  
niebawem zobaczym* w kinia Miejskie i, więcej i 
ciekawszych tego rodzaju obrazów, (sk)



Teatr J a t a "
Wileński 

Rosyjski Teatr
T A & D "

W SO BO TĘ 5-go MAJA odegrany będzie w języku rosyjskim znakomity klasyczny

*o»SSW Wasylisa Melentjewo,
■YasyJisy I. IWiNA, w roli cara Iwana G roźnego—J, POPŁAWSKI. Własne dekorac e 

Granowitaj? pałata i car^kitiene . Własne historyczne kostjumy bojarskie. SkłaJ trupy: panie: Brandt, 
IWINA, Mironos a, Imolina, Inłoj Jcrmołowlcz Czajska, Winogradowa; p,-nowie: Bagrecow, Dobro
wolski, Kr: jmleniecki, Igna»!ew, POPLAWSaJ, Siemio om Jurin i inni. Ceny biletów od 50 gr. do 

3.50. Bilety Jo naoycia w księgarni „Lektor* (ul. Alickitwiczs). Początek o godz. 8.30 wiecz.
 <;łów, f relyssr J. POPŁAWSKI  1411
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Niniejszym zawiadamiam Szanowną Klijentelę, ie  otwarty został u mnie ODDZIAŁ KOMISOWY

FIRMY ANTONI GŁOWIŃSKI, W ileńska 27
na MATERJAty WŁÓKIENNICZE

„Col >sseum“ 

pUc Łukis i.

Dz's, w czwartek 3-go maja o godz. i wiecz. atrakcyjny program artystyczny i dal- W  
szy -Jąg wrlki francuskiej. DziS walczą: 1) Poschow (Frankfurt) i SZTEKKER £92 
(PolskaY- 2) WlLLINC ;Eerlin) i ORfcOW (Rnsja); 3) PETER5EN (Danja) i r j  

SZCZERBINSKI ^Warszawa). Szczegóły w programach. bto*

jako to: biellźniane, poście low e, w ełny dam skie, DOD#’try , jedwabie i t. p.„ oraz UZUPEŁNIONY 
został dotychczasow y dział GALANTERJI i KONFEKCJI dam skiej i m ęskiej.

1391 Z poważaniem O. KAUICZ, Wilno, Zamkowa 8

ti

KJno-Teatr

HELIOSu

u! Wileńska 38.

sławskiego

Dziś premjeral Triumf artyst. noroc’e;nej kinenr.togr Najpotężniejsze arcydzieło wszechświat, sła
wy, ze złotej serji wytwórni „Sowkino* w Moskwie z udziatem artystów Teatru Artystyczn. Stani

ii Intrygi i miłość ta ra  Mikołaja I. Miłość 
i śmierć Aleksandra Puszkina.

Mistrza.rsKa reźyserja W. GARDINA. Przepycn autentycznych pałacói carskich Petersburga i Peter- 
hofu. Mtskarady, f< ntanny, bogactwo i biask mundurów. Fi! i, dla którego r*ąd sowiecki poświęcił 
mitjon dolarów. Fum, o którym prasa całej Europy mówi. Koncertowa grj Każdy powinien zoba- 

 _________ cz*g. Honorowe bilety nieważne Seansy o godz. 4. 6, 8 i 1 0 .1 5 ._________ 1410

„Car i Poeta1
V e p $  i l e  J o u r

Wo jp $ h
KI N O

„Polonja"
Mickiewicza 72

Da >no oczekiwany sunjrszlagier ohecn sezonu, który podziwiać będzfe

Niewolnica księcia Borysa miłości osmitv na
BiLLiE DOVE

Dziś
całe 
W iłao
tle dworu carskirgo, w roi gł przepiękna BiLLiE DOVE i niezrównany Ben LYON. 
F !m ten przewyższa trcś.ią  i bogactwem wystawy cbraz „Białe Noce". Początek o g. 4.

Ostatni seans 10.30, Bilety honorowe na p ;nverę i w dni świąteczne nie ważne. 1414

KINO

UL. WIELKA 42.

Dziś! Poraź pierwszy w Wilnlfc. Otwarcie wiosennego sezonu! .
„W paszczy krokodyla.**

Dramat w 12 akt, z życia am ator* niesamowitych przygćd. W roi. gł. 4 gwia-dy ekra
nu: Lilian Hall Daw ies, genialny tragik, A lbert Sisiiiuk, NHs A sther i Nina Yanna. 
Nad program: Dwaj najwięksi komicy śtfiata, kynkureoci PAT i PATACHONA—FER 

________________ DEK i MEPDEK w aicywesrfej komedji w 4 aktach, 1415

T R u£  DE 1.A PA IA  .  F A R i S

NAJWYTWORNIEJSZE PERFUMY 
Do nabycia w pierwszorzędnych składach

WYŁĄCZNA iP R Z E D A Ż  NA POLSKĘ!

D r . F .  E .  K A H A N E .
K raków , S ta ro w iś ln a '32.

Miejski Xine?ratogMf

Ka!taralna-Qświatcwf
SALA MIEJSKA 

(ul. Ostrobram ska 5)

Od dc. 30 kwietnia do 5 maja r.b. włącznie będą wyświetlane filmy:
y M A K  ? V * i  d n m at w 9 aktach podług powieści Jo h n sto ra

) ) “ . i r l i t a  u \ J I \ I V  J  M c.CnIley‘a p. t. „°ustrach  miasta Ccpistra- 
no". V rohch  gł DOUGLAS FAIRBANK® I M ARGUERITTF cle la M OTTE 
Nad program: „GWIAZDY HOLLYWOOD U" w 1 akcie i ..Spław ianie drzew a 
z górzystych  m iejscow ości" w 1 akcie. O rkiestra pod dyrekcją p. Wł. Szczepań
skiego. W p o ’zek?lni koncerty .R ad o". Ceny m 1eisc: partpr 80 gr.. bplkon 40 Cr.
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Otrzymany zosta ł duży wybór wiosennych m iierja iów  wfóideiiniGzycI

na damskie ietn e suknie
oraz M ATERJAŁY BIELIŹNIANF, POŚCIELOW E I t. p. 

w firm ie A n t o n i  G ł o w i ń & k l ,  W ileńska 27.

Hi

1390

Kino Kolejowe
„Ognisko"

(obok dworca 
kolejowego).

Kochanka oficera cchrany r̂ «.'oS
rosyjskiej w 1905 r.p w 10 akt. W rolach główn.: W łodzim ierz GAJDAROW , H ans MIE 
REND O RFF i M areda ALBANL Nadprogram: KITUŚ UWODZI KURCZĘTA komeaja 

w 1 asc.e. Początek o g. 5, w niedziele I święta o 4. Ceny mle.se znlżon . 1374-3

KINO
„LUX“
ul. Mickiewicza 11.

K rzyk 100.000 niew innych ofiar! Największa sensacja sezonu!

„Krzyżowa droga białych niewolnic**
A^cys^nsacyjny film, o  którym będzie mówić csle Wilno! Udział biorą: M ary Kid, V ery 
E ngels, Mia P an k au  i gcnjalny Klein Rogge (bohater D ra Mabuse). Film ten powinna 

wiazieć każda matka, każdy ojciec. Początek o  godz. 1ej .  1409

KINO
EDEM“
ul. Wielka 36.

Diis! Ku czci wielkiego, święta narodowego! Osnuty na tle walki z bolszewikami
U / r r c 7 n i i 7 i '  (Miłość przez ogień i krew). Dram. v  i % akt. 

U I / F i l l l t ł  W f l i r o L d i W j  Oblężenie W arjzrwy przez bolszewików. 
Rozpaczliwa obrona wojska polskiego. Bohaterska śłj”*erć ks. Skorupki. Główne po 

staefe obrazy; Marszałek JÓ ZEF PIŁSUDSKI, gen. Haller, Witos, Lenin i Trocki. 
Nadprogram  arcywesoła komedja w 4 akt. Ceny nie podwyższone. 

Przygrywać bedzie orkiestra dęta.

przyjmujemy na wy
sokie corot :r 0van, , 

zabezpieczoną .-lotem i sreb
rem, odbiór lok t natychmla-

w j; L O M B A R D
Plac Katedralny, Biskup.-. 12. 
tek 14-10 • wydaje J>ez ograni
czenia pożyczki na zastaw zło
ta, srebra, brylanłów, mebli, 
obrazów, fortepianów, autor o- 
biti i równych towarow. 1332-0

Najlepsze T e o d o l i t y ,  ?

n i w e l a t o r y ,

a s t r o l a b j e -

g o n i o m e t r y ,

p l a n i m e t r y
1 etc.

powszechnie 
znanej firmy Drezno,
również TAŚMY MIERNICZE i RULETKI w WIFLK1M WYBORZE 

ty lko  w fabrycznym  sk idzie optyczno-okulistycznym

„OPTYK RUBIN", Wilno,
Domlr.ikańska 17, telefon 10-58. 

N ajstarsza firm a w k raju  (egzjst od 1840 r..) 1410

do

h  Hiiuiklet!"
przyjmuje 

na najbardziej 
dogodnych 
warunkach

■ ADMINISTRACJA 
„Kiirjera Wileftsfctegw* 

Jag:ellońska 3.

Pianina
do wynajęcia- Reperacją 1 
stroienn Ul. ąą
24—9. Estko.

Z I M N A or”  J S g *
NAJTANIEJ

M. WYSZOMIRSI.I, były 
ffśW,m. jrier firmy A. Rydiewt_ 

Wilno, Ostrobramska 13
  nur

F w iik U l posady
o c h m i s t r z y n i  

l u b  e k o n o m k i *

P E N S J O N A T

„UROCZE WERKI** nod 
WILNEM

pokoje z całem utrzymaniem.
Table d'hó:e. Otwarcie 15 maja 1928 roku. Zarząd 

w Wilnie, ul. D ąbrorskiego 10, irf. 4 
1307-0 Helena Pietkiewiczów a.

PROSZEK OO BOiU O iO W r iU  OOROStYCH^.. '

/KOW ALSKINA

n ogę prowadzić samodziel
nie całą «osDOdarkę, po 
siadam 10 cio letnią prak-. 
tykę. Dowiedzieć się w Ad

ministracji „K jr. W it" . 
  1377.1

Dr. KenI
CHOROBY WENERYCZ
NE I SKÓRNE. Przyjmuje 

9 - 1 2  i 4—8. 
Mickiewicza 4. Tel. 1090. 
W. Z.t\ 39 189

H E R B A T A

F. P.
zawsze wyborna 1 ekonomiczna.

1260

*2} USUWA NAJSILNIEJSZE
/ / &  O J

f e l  S O L E  G Z O W Y '  v

v T j  r  h : •

(32Laboratorium
Dr E. Abramowicz i l  Heni&sb^rg

ANALIZY krwi, moczu, plwocin i t. d. ^  
ul. Mickiewicza 4 — Wilno — ul. Szopena 8.

DOKTÓR MEDYCYNY

U.
C h o r o b y :  w eneryczne 1 
s k ó r n e .  Elektroterapia, 

słońce górskie.
Mickiewicza <2, róg Tstsr- 
skie: 10— 2 i 4—7. 691

Tm
wflawiije

jo fio r
Sd. t  <

DRUKARKIA ..P A X '

Gotówką
od 100 złotjTfh lokujemy 
na oprocentowana pod 

gwarancje hipoteczne 
' i inne.

;>orr H/K. ,ZACHE >'A’ 
GdafiSka 6, telef. 9 05.

Potrzebny
mm njfUk

UL Sw IGNACEGO 5. WILNO
Telefon Nr. 8-93.

14«?-

w rozjazd z gotówką 8C” 
złotych. Zarobek mitn^ęa- 
nj' od 600 złotych Wielką 

I Nr. 56, biuro „ AdmUistra- 
.  cia" Od 12 do 2. 1395 1

WYKONUJE WSZELKIE ROBOTY 
DRUKARSKIE i INTROLIGATORSKIE

SZYBKO i DOKŁADNIE.

2 DOMKI

Akuszerka
I r i n  b r m i i

z placen sprzed tm za 
-az zr 7.590 złotych. 

Dosi H. K. „ZACHĘTA* 
Gdańska 6, teł. 9-05.

1408-1

prŁy,niiije od o raao do 7 w. 
ul. Ad. Mickiewicza 30 m. 4. 
W, Zdr. Ur 3093________  692

filoalny r°by*̂ ypoczyn"
luJuiltj kęwy daje janaio- 
rjusn „Sa.us” d -rt Kupczy
ka, Kraków, Szujskiego 11. 
Teł. 1295, Przyrodoleczni- 
ctwo, najnowsze systemy 
dyjetetyki. 233-8

Uwadze letników!

Sers

LOMBARD „H R tS iiw jP‘ ,
Wilno, Hetmańska 1, teł. 7Z2.

przyjmuje na przechowanie
fu tra , kosztow ności 1 w szelkiego rodzaju rucho

mości na dogodnych w arunkach  1413

O k a z .  s p r z e d ,  s ię

lott. nor#’ mebli
1 kasc żelazna w dobrym 
stanie, niedrogo. Oglądać 
10— 12 1 2—6. Końska 26, 

m. 16. —2

pełnotłustego 1 półttustego oraz 
grzyr-> prawdziwych na sznur
kach i krajanych m sfałr do
stawę w pi ft,żnie}szyi.h flo- 
ściarh, poszukuje poważna fir
ma handlowi Oferty z  ceną 
i warumcami dostawy r  ai 
spr^i^ży :>kł. daCi „Kurje Wt 

leftsk*- pod „Ser iiteraKl*. 
r ■ 1252-3

Czy zapisałeś się na członka 
L. O. P. P.?

Zgubioną
książkę wojskową na imię 
Jana Trap to, unieważnia 

' się. 1
140o

ZGUBIONĄ 
książeczkę wojskową aa < 
imie Kazimierza Juniewi- *u. 
cza, ro:zniH 189? un it- 
w^tnia się. IM *

Popierajcie
L ig ę  M o rs k ą  i R z tc a s ą .

Przy zakupsch prosimy naszych 3zan. Czytelników powoływać s ię  nt ogłoszenia  w „Kurjerze Wileńskim11,
Katascia l Administracja JagicllońsKa 3. Tai. or r , u,\* od sodzs 9—a jipol. Naczelny redaktor przyimuje od 1—3 ppoł Redaktor działu gospodarczego przyjmuj"

Adminiatrator przyjmuje od 9—2 ppoł, Ogfoazenia przyjmują aię od 9 — i  ppot. 17 — 9 wiecz. Konto czekowe F. K Ó,
Redaktor działu gospodarczego przyjmuje od jodz. 10 do 10.30 przed nołud. we wtorki I piątki. Rękopisów Redakcła nie zwraca 
!. i 7 — 9 wiecz. Konto czekowe P.K.O. 80.75U. Drukarnia — ul. iw. Ignacego S TeL 89k

CBNA RP£NL‘MBRĆTYi mlaslęc^nia z odnoszeniem de -'ecu luk przesyłką pociło* ą < rł, Zag..Jca 1 zl. JEN* OGŁOSZEŃi u> wh iz nri' aeir m  przeć (ękstsm—25 gr., w(jklcls 1 I 11 str. — 30 gr.. Ul i IV itr. 25 ir . za tekstem—10 gi., ogło
—  .»«— ------ •—   » ■  *-* - "gr, (za irier«s r-^i* ~~*?), dlr ^oszukujących pracy-59°/q sctżki, ogł. cy *own i tabelowe o 20“/ „rożej, r.gł. j  i-strzeirniem miejaci 1P**/q ctrOżer! Zagraniczne erc

Układ ogłoszeń 5-r.Eo bmcwT. n?, itrn*ia IV ! n ie  łamowy. Administracja uwtrzege rabie prawo smiaay tan |in  druku oyloszeft.
ii ‘ miesskaiŁowe—10 gr. (za isicrsi patitovy> krosika reki-—aadesłańlr 30 
Oddział w Gradjilr— Orserzkawaj i ,  teL >49.

sze
otaj.

Wydawca .Kurjer Wileński", s*ka z ugr odp, Tow. Wyd. „Pogoń", Druk «Pax“, ui, św. Ignacogo 5. Redakto. odoowieazialny Jó se f  Ju^kluwJdh


